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SOBOTA 
3. M A J A 1930. 


W sobotę dn. 3 maja br. o godzinie 19 minui 40 wieczorem, będą 
transmitowane przez Radjo z Targów Międzynarodowych w Poznaniu 


prielkie cztery drzmony dla Sary w Śczemie 
(Somorze). 


Dzwony ogólnej wagi około 6.000 kg. o tonach B. D. F. G. odlane 


przez firme Zraci Selczyńskich 


odfemni dzwonów w Kałuszu i Srzemyślu. 
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Przedpłata wynosi: W Krakowe: 


Miesiecznie . i 


ustrja dzisiejsza. 


Rozbudowa polityki i gospodarstwa. 


Wiedeń. 


powiednią do potrzeb gospodarstwa. Rząd 


Kanclerz Związku austrjackiego Dr. Schobera osiągnął przez konstytucyjne za- 
Schober udał się w podróż do Paryża; latwienie ustawy przeciw terrorowi nader 


i Londynu, by w obydwu stolicach 
konferować w sprawie położenia Austrji 
pod względem polityki gospodarczej. 
Opis sytuacji Austrji przez przywódcę 
chrześcijańsko - społecznej partji, posła 
Lecp. Kunschaka, jest z tego powodu 
mader zajmujący. 


Rząd p. Schobera objął urzędowanie 
w kwietniu 1929 roku w stosunkach nie 
zbyt pomyślnych. Wskutek namiętnych 
walk powstała atmosiera jak przed wy- 
buchem i wytworzyło się przesilenie przez 
brak wszelkiego zaufania, które miało 
nader groźne znamiona. Podejmowano 
wkładki oszczędności w bardzo znacznej 
sumie, a wskutek upadku Zakładu Kre- 
dytowego Ziemskiego zdawało sie, Ze nie- 
bezpieczeństwo ogólnego przesilenia fi- 
nansowego i gospodarczego jest już bar- 
„dzo blisko. Pokonanie tego groźnego nie- 
bezpieczeństwa dla waluty i gospodarstwa 
w najkrótszym czasie musi się uznać jako 
osobistą zasługę kanclerza Związku Dra 
Schohera. 

Najwięcej nagląacem i bardzo trudnem 
zadaniem rzadu było zapanowanie nad 
namięinościami w politycznych walkach. 
Te usiłowania osiągnęły skutek, tak, że 
można było znowu się liczyć z pracą rzą- 
du i parlamentu bez przeszkód, Ta właś- 
nie współpraca rządu i parlamentu dopo- 
mogła do szybkiego i pomyślnego rozwią- 
zania kwestji reformy konstytucji. | 

Podczas gdy w innych państwach nie- 
raz trwały walki o konstytucję przez lata, 
potrafił rzad Schobera na legalnej drodze 
mkończyć pracę rełormacyjną w ciągu kil- 
ku miesięcy. Nowa konstytucja stanowi 
postęp w najważniejszych punktach i za- 
bezpiecza na długi czas lad publiczny i re- 
gularny tok pracy W ustawodawstwie 
i rządzie państwowym w Austji. W związ- 
ku ze zmianą konstytucji musi się też 
wspomnieć o reformie Ustawy prasowej. 

Po ukończeniu pracy nad reformą kon- 
stytucji musiano wyka ski uwage e 
zrównoważenie i uzdrow cia go- 
ioco. Armja 300.000 bezrobotnych 
byla tym ognistym znakiem, w którego 
poświacie ukazała się straszliwa „powaga 
przesilenia gospodarczego. Podróż kan- 
clerza dr. Schobera do Hag! stanowiła po- 
czątek systematycznej Poe a a; 
czej. Sukcesy osiągnięte w Hadze miały 
wielkie znaczenie, gdyż utorowały droge 
do dalszego rozwoju polityki ke A 
czej, Toż samo miały na celu o M. ziny 
w Rzymie i w Berlinie, które mia y nle- 
tylko skutki w zakresie polityki zagra- 
nicznej, ale przedewszystkiem WR 
myślniejsze wyniki w polityce gospouar= 
czej. — Można się też już dzisiaj spo- 
dziewać powodzenia wielkiej pożyczki n- 
westycyjnej jako zupełnie pewnej rzeczy. 
Ale utorowano też droge do zmiany PN 
ktatów celnych i handlowo - politycznyć 
z sasiedniemi państwami, która będzie od- 


cenny sukces nietylko pod względem po- 
litycznym, ale też gospodarczym. Ustawa 
przeciw terrorowi zabezpiecza wolność 
przekonań i organizacji. To stanowi waż- 
ny czynnik w spokojnej pracy w dziedzi- 
nie wszelkiego wytwórstwa. Dokonanie 
parlamentarnego załatwienia tej ustawy 
nie było łatwą rzeczą. ;Ale właśnie takt, 
iż się to powiodło, stanowi doniosły suk- 
ces parlamentaryzmu, który potrafił znacz- 


nie wzmóc swoją powagę, już bardzo pod- 


upadła. , 

Powiodło się też w wyższej mierze 
pozyskanie kół gospodarczych do współ- 
udziału w ustawodawstwie, Konferencja 
gospodarcza, którą powołał kanclerz Zwią- 
zku dr. Schober, złożyła dowody, .że koła 
gospodarcze moga oddać społeczeństwu 
cenne usługi zarówno w ustawodawstwie, 
jakoteż i w zarządzie państwa. Kanclerz 
powolał przedstawicieli grup gospodar- 
czych niejako do pewnego rodzaju stałej 
rady przybocznej. Z tego improwizowane- 
go parlamentu gospodarczego wyloni się 


droga do wcielenia kół gospodarczych 
w jakiejś formie do aparatu ustawo- 
dawczego. Niewątpliwie to postępowa- 


nie stanowi cenne przygotowanie do ak- 
tualnej rozbudowy systemu parlamentar- 
nego. Z powodu tych sukcesów natury po- 
litycznej i gospodarczej ukazuje się Austrja 
w znacznie korzystniejszem świetle, aniże- 
li się przedstawiała w chwili objęcia urzę- 
dowania przez rząd Schobera. Rząd po- 
siada w wyższej mierze zaufanie, a to bez 
ograniczenia w stronnictwach, należących 
do większości, ale też w znacznej częśći 
tych kół robotniczych, któremi dzisiaj je- 
szcze kierują socjalni demokraci. 
L. Kunschak, 


; l A 

Dzisiejsza manifestacja PPS. na Rynku kra- 
kowskim zakończyła się chóralnem wzniesie- 
niem okrzyku: Precz z Pilsudskim! a na trans- 
parentach socjalistycznych czytaliśmy słowa: 
Precz z dyktaturą! Niech żyje Sejm! Jakże 
zdziwićby się musiał Mickiewicz, gdyby ożył 
w posągu, słysząc te najnowsze hasła pierw- 
szomajowe, ten sam Mickiewicz, w którego 
spiżowe uszy wlewał się przed czterema laty, 
również w maju, huragan wiwatów na cześć 
Piłsudskiego!! * 

' Czy to znaczy, że PPS. odwołuje swoje 
z przed czterech lat grzechy, że woła wobec 
redaktora „Trybuny Ludów“: Pater peccavi? 

Takby być powinno. 

Ale co w takim razie znaczy artykuł dzi- 
siejszego „Naprzodu“, przypominający z du- 
mą, jak to PPS. w maju 1926 roku stanęła 
„całą duszą, całą głową (?) i wszystkiemi siła- 
mi fizycznemi po stronie tego, który — wedle 
ówczesnych (1) pojęć i ówczesnej (!) terminolo- 
gji — urządził zamach przeciw prawowitej wla- 
dzy“? Czy to znaczy, że gdy u rządu stoją 
Wojciechowski i Witos, to do nich nie odno- 
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z przesyłką pocztową 
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112 miast amerykańskich za św`etem 
ku czci Pułaskiego. 


Chicago, 1. 5. (PAT) P. Werwiński, b prze- 
wodniczący federalnej komisji obchodu ku czej 
Pulaskiego, czyniącej starania o to, aby kon- 
gres amerykański uchwalił rezolucję w spra- 
wie wyznaczenia stałego dorocznego święta ku 
czci Pułaskiego, ogłasza, że dotychczas 112 
miast amerykańskich uchwaliło rezolucję, wzy- 
wającą kongres do uchwalenia odnośnego bilu. 
POŻYCZKA DLA WOJEWÓDZTW 
POSZKODOWANYCH „W WOJNIE 


Warszawa 1. 5. (PAT), Ministerstwo Robót 
Publicznych przekazało z funduszu odbudowy 
kraju dalszy miljon złotych na pożyczki dla 
12 województw na odbudowę zniszczonych 
skutkiem działań wojennych budynków. Po- 
życzki te zostaną niezwłocznie udzielone po- 
szkodowamej ludności, 


ODZNACZENIA ‘MAJOWE PĘDĄ NADANE 
PÓŹNIEJ, 


Warszawa i. 5. (Telef. wł). Przygotowania 
zmierzające do nadania odznaczeń z okazji 
3-go maja osobom wojskowym i cywilnym nie 
zostały ukończone. Skutkiem tego w tym roku 
odznaczenia będą nadane w terminie później- 
szym, 


0——— 


Warszawa, 1, 5. (Tel. wł.). Minister Kwiat- 
kowski powrócił z urlopu i objął urzędowanie. 


Za granicą 


DRUKARNIA KRAKOW, ULICA SW. KRZYZA L. 11. 
KONTO CZEKO VE P. K. O. KRAKÓW 401.099. 


— 9-50 zł. _ 
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Cena egz. 25 gr. 


Przedpłata zniżona 
dla nauczycielstwa iudoweco 


5°70 zł. 


Za każdą zmianę 
adresu 
dopłała 50 gr. 


Znamię indywidualnej 
artystycznej twórczości 
"R 


Zakład budowy 
organów 


BRACIA RIEGER 


Karniów, 
Czechosłowacja. 


* Zał. r. 1873. 


Dotąd dostarczono 
2,426 organów 


Nel 


ILLUIMUJ 


pa 7 
„PYTA 
m. i. kilkaset w Polsce 


jak Janów -Gieszowiec p/Katowicami 75 gł 


3 manuały, Łódź 60 gł, 3 man., Warszawa 
Kraków, Lwów. Poznań, Lublin itd, 
Organy RIEGERA ałyną nie tylko 
w Polsce leez na cały świat, 


Groźny pożar. miasteczka Kobylniki. 


Wilno 1. 5. ;PAT). Z Podstaw donoszą, że 
dzisiaj o godz. 7.45 wybuchł, prawdopodobnie 
skutkiem przypadku. groźny pożar w miastecz- 
ku Kobylniki. Do godz. 12-tej spłonęło trzy 
czwarte miasteczka, Budynek gminny i kościół 
są wolne od niehezpieczeństwa. natomiast urząd 
uocztowy zagrożony. Druty telefoniczne w mia- 
stoczku są przepalone. O godz. 9.50 przybyła 


sancchodem ciężarcwym straż pożarna ze Świ- 
ru. Specjalnym pociągiem przybyły również na 
pomoc straże ogniowe z Nowoświęcian, Świę- 
cian i Łyntów. Szczegółów na razie brak. Na 
wiadomość o pożarze p. wojewoda wileński 
wydelegował na miejsce katastrofy komendan- 
ta policji państwowej Konopkę i radeę Ciuń. 
skiego z wydziału pracy i opieki społecznej. 

i | ; 


Paryż, 1. 5. (PAT). Kanclerz Schober odje- | winna zmniejszyć ciężary rządu austrjackiego 


chał dzisiaj rano do Londynu, po spędzeniu 
w Paryżu trzech dni, poświęconych rokowa- 
niom w sprawie zamierzonej dla Austrji pożycz 
ki. Kanclerz Schober urządził wezoraj ogólne 
przyjęcie dla prasy francuskiej i zagranicznej. 
Stawiło się na nie blisko 100 dziennikarzy róż- 
nych narodowości, którym kanclerz odczytał 
długą deklarację o sytuacji politycznej, gospo- 
darczej i finansowej Austrji, wykazując ko- 
nieczność "dla jej ostatecznego uzdrowienia, 
zaciągnięcia pożyczki zagranicznej, która po- 


Dn'a 2, 3 | 4 maja br. tj. w piątak, sobotę i niedzielę 
odbędzie się w dziedzińcu wawelskim 
trzy ostatnie przedstawienia 
wielkiego widowiska pasyjnego 


MĘKA CHRYSTUSA 


Początek o godz. 8 wiecz. Bilety wcześniej da 

nabycia w Składzie Zabawek Florjańska 33. 

W dniu przedstawienia, Kasy na Wawelu czynne 
$ od godz. 9 rano. 


Dla zbiorowych wycieczek ulgi. 


szą się zwykłe pojęcia o praworządności i ta- 
ki rząd wolno obalać w drodze buntu? Czy 
to znaczy, że gdy jaki rząd 'nie podoba się 
socjalistom, to jest niepraworządnym według 
ich terminologji? Czy to znaczy także, że dzi- 
siejsze okrzyki przeciw Piłsudskiemu i dykta- 
turze wywołała tylko gorycz zawodu, że Pil- 
sudski nie powołał socjalistów do rządu, a nie 
szczery nawrót do demokracji bez zastrzeżeń 
i do praworządności według zwykłej, uczciwej 
terminologji? 


i pozwolić mu na wprowadzenie jak najszyb- 
ciej ulg w systemie podatkowym. 

Zapytany przez jednego z dziennikarzy nie- 
mieckich, o dążenia niektórych elementów 
Austrji do połączenia się z Niem:cami, kanclerz 
Schober użył zastasowanej już onegdaj przez 
niego formułki jeden naród w dwóch pań- 
stwach*. Formułka ta nie wywolała wielkiego 
zadowolenia wśród obecnych dziennikarzy nie- 
mieckich. natomiast doznała w prasie francu- 
skiej życzliwego przyjęcia. Życzyć należy — 
pisze „Figaro* — aby stała się ona żywą rze- 
czywistością, , Pod tym jedynie warunkiem, 
wielkie mocarstwa będą mogły po uruchomie- 
niu pierwszej emisji niemieckich akcyj planu 
Younga, dostarczyć Austrji nowych środków 
dla jej odhudowy gospodarczej i finansowej. 
—0 

DELEGACJA CHIŃSKA WYJECHAŁA 

DO MOSKWY, 

Szangnaj, 1. 5. (PAT). Delegacja chińska. 
złożona z 5-ciu członków i 20-tu sekretarzy i 
tłumaczy, odjechała z Charbina do Moskwy 
na konferencję. która ma się odbyć w dniu 15 
maja. Jak zapewniają delegaci, konferencja 
ograniczy się wyłącznie do uregulowania 
spraw, dotyczących kolei wchośnio-chińskiej. 
Jak się dowiaduje agencja Reutera. delegacja 
chińska wystąpi z propozycją odkupienia udzia 
łów sowieckich w kolei wschodnio-chińskiej, 
w celu uniknięcia nowych zatargów. 

=——>—0—— — 

Warszawa 1. 5. (PAT). Stan zdrowia. b. 
wojewody Jaroszewicza, u którego . lekarze 
stwierdzili zapalenie osierdzia i opłucnej, na 
tle komplikacyj po grypie, w ostatnich czasach 
bardze się pogorszył. 


- 


Be. 2. „GŁÓS NARODU“ z dnia 3:g0 maja 1930. 
państwowem świętem 3' Maja. 


© czem pisza inni? 


Odparcie napaści. 


„Przedświt“ p. Moraczewskiego na- 
padłszy świeżo na Ks. Biskupa Łozińskie- 
go postawił mu zarzut, że „porzucił* die- 
cezję mińska w obawie przed bolszewika- 
mi. Zarzut to najniesluszniejszy, bo pow- 
szechnie znana jest w Polsce (prócz re- 
dakcji „Przedświtu*) bohałerska wytrwa- 
łość Ks, Biskupa Łozińskiego w okresie 
zdobycia Mińska przez bolszewików, na- 
grodzona potem przez Polskę orderem 
„Orła Białego”, który zawisł na piersiach 
Biskupa-Wyznawcy... Przypamina te wy- 
padki ich świadek p. Dworzaczek w „Dz. 
Wileńskim". p 

Ks. Łoziński przybył do Mińska jako | 
biskup w roku 1918 i trafił na okupację 
niemiecką. Położył w tym czasie olbrzy- 
mie zasługi, odbudowując z gruzów kato- 
lickie i polskie życie. Kiedy w grudniu 
1918 r. Niemcy opuścili Mińsk, a z nimi 
razem mnóstwo Polaków, pozostał jednak 
prawie osamotniony Ks. Biskup Łoziński, 
ratując i chroniac zagrożone prześladowa- 
niem bolszewizmu jednostki i stając na 
czele „Rady Polskiej Okręgowej”... I prze- 
ciw niemu zwróciła się pięść bolszewicka. 
Wówczas to ulegajac namowom otoczenia 
schronił się Ks. Biskup w lasy mińskie 
i stamtąd kierował diecezją; za żadną jed- 
nak cenę nie chciał uchodzić do Polski, 
© co na niego nalegano. 

Z powrotem polskiej armii 8 sierpnia 
1919 roku Ks. Biskup wrócił do Mińska 
i podjął normalna swoją działalność. Nie 
na długo jednak... W lipcu wojska polskie 
opuszczają znów Mińsk pod naporem bol- 
szewików, Mieszkańcy polscy w popłochu; 
część ucieka. I teraz rozpoczyna znakomi- 
ty Biskup wielka ratowniczą akcję, która 
go opromieniła blaskiem bohaterstwa. 

„Błaganiem — pisze p. Dworzaczek — 
powagą swą i bezgranicznem poświęceniem 
zdołał Biskup skłonić zbolszewiczalą już, 
a przynajmniej obawiającą się zemsty bol- 
szewików służbę kolejową do zestawienia 
w ostatniej chwili jeszcze jednego pociągu, 
dzięki czemu jeszcze kilkaset ludzi uszło 
śmierci, a w najlepszym razie więzienia. Ale 
gdy pociąg odjedżał i uchodźcy na kola- 
nach błagali Biskupa Łozińskiego, aby 
z nimi odjechał, ten, powtarzam, wielki 
Pasterz odrzucił propozycję i tylko po- 
błogosławił  odjeżdżających,  zalntonował 
„Boże coś Polskę“ i... pozostał. Nie uwa- 
żał za możliwe opuszczać diecezji, w któ- 
rej zostało jeszcze tyłu jego diecezjam. Pos 
został, zdając sobie najdokładniej eprawę 
z następstw, które go nie ominęły. Został 
bowiem wkrótce uwięziony razem z obec- 
nym sufraganem wileńskim, a wtedy pra- 
łatem i administratorem diecezji wileńskiej 
ks. Michalkiewiczem, który także pozostał, 
świadomy swego czynu. 

Dzięki znajdowaniu się w rękach Rządu 
polskiego pewnej liczby komunistów, obaj 
biskupi zostali po długich miesiącach cięż- 
kiego więzienia odesłani do Polski“. 

I tę to bohaterską postać Biskupa 
ośmiela sie organ rządowego socjalizmu 
obsypywać błotem nikczemnych oszczerstw 
i obelg.. Kłamstwo ma jednak „krótkie 
nogi“. Daleko nie zajdzie... A ma tym ra- 
zem tę dobrą stronę, że prasie katolic- 
kiej daje sposobność przypomnienia wiel- 
kich zasług Ks. Biskupa pińskiego dla 
Kościoła i dla polskości. 


Spaliło na panewce. 


Porozumiewanie sie stronnictw wło- 
ściańskich z sobą wywołuje duże zanie- 
pokojenie w sanacji. Daje mu wyraz pos. 
Stapiński w swoim „Przyjacielu Ludu“: 

„Można się było spodziewać od wytraw- 

nych działaczy politycznych, że przystępni- 
jąc do tworzenia nowej siły politycznej, 
m drodze bezpośredniej zbadają, jak się 
marszałek Piłsudski do tej nowej, zmar- 
twychwstającej siły chłopskiej odniesie 
i ustosunkuje, Powszechna opinja głosi, że 
marszalek Pilsudski liczy się poważnie 
z każdą rzeczywistą siłą, a taką jest lub 
rychło hyé może siła zjednoczenia chlop- 
skiego. Ten brak powinien być czemprę- 
dzej naprawiony. Nie należy rzeszy chłop- 
skiej narażać na walkę przeciw marszalko- 
wi Filsudskiemu, nie stwierdziwszy przed- 
tem bezpośrednio bezwzględnej kaniecz- 
ności”. 

Wiec już i p. Stapiński dopuszcza moż- 
liwość „walki przeciw marszałkowi Piłsud- 
skiemu“... : 

Podobno jednak nie skończyło sie na 
samem zaniepokojeniu sanacji zamierzo- 
nem porozumieniem stronnictw włościań- 
skich... Od dłuższezo czasu — donosi „Po- 


Przed 


(Kilka luźnych uwag i wniosków). 


Il. Co na te wszystkie kwestje, co na wszyst- | Stronnictwa. Kto wie. czy kiedyś sumo istuie- 


kie zagadnienia ustrojowe, na postutaty kon- 
stytucyjne sanacji mówi masa, lud, na którego 
wszyscy się powołują? Lud w swej masie o tych 
sprawach szczegółowo nie myśli, nic wnika 
w nie, ale poprostu sądzi, iż sam przez się jest 
gwarancją pewną mocarstwowego stanowiska 
kzeczyposnolitej. Sam zaś, nie megąc wykony- 
wać władzy, reprezentować, oddaje reprezen. 
AGI swym zastępeom, przywódcom. którym 
ufa 

Jukąż drogą dojdzie do rozstrzygnięcia. jak 


| zrobi się koniec z konstytucją marcową? Któż 
przewidzi bieg rzeczy, 


ze kiedy nawet ludzie naj- 
Lliżsi osoby pana marszałka, jak słyszalem, do- 
stali odpowiedź parokrotnie: „róbcie. ale be- 
zemnie, na to nio idę, jadę do Sulejówka”! 

Inaczej może będzie się rzecz rozwijać. Znaj. 
dujemy się dziś w dwie obozach. i to ticiako 
w okopach. „Durchbruch“ n 
terja z czasów wolny — przełuw — niistązi 
Ale na innej platformie. I tu wysuwa y 
stje ‘czy organizacje zawodowe, korporacje, 
stany nie będą tem, eo będzie stanowiło o przy- 
szlym ustroju Rzeczypospolitej i czy na nie nie 
spadnie _ odpowiedzialność reprezentowania 
państwa. Może nie przyjdzie to z dziś na jutro, 
bo zawody, korporacje muszą być zarganizowa. 
ne, by mogły wziąć na się odpowiedzialność. 
Czy u nas rzecz ta dokonała się już, to jeszcze 
pytanie. Na Zachodzie oglądamy zorganizowane 
zawody i stany, — stan robotniczy w swoich 
organizacjach zawodowych. stan rolniczy 
w związkach rolniczych, 
racjach, stan urzędniczy, 
wolne. 

Zdaje się, 


wreszcie zawody 


—— 


nie stronnictw nie znajdzie się pod znakiem za- 
pytania. Już dziś oglądam rzeczy takie, że or- 
ganizacje zawodowe w czasie wyborów narzu- 
cają często swą wole stronnietwom (w imieniu 
tyh. a tylu zorganizowanych w naszym zwią- 
zku domagamy Się...) A gdy jakaś nowa usta- 
wa, tycząca poszczególnych zawodów czy sta- 
nów, omawiana jest w parlamencie, wówczas 
pojawiają się — wprawdzie nie na sali, __ ale 
w kuluarach cbok oficjanych reprezentantów tj. 
posłów j senatorów reprezentanci zawodów, 
i przedstawiają swoje żądania. Zdaje mi się. iż 
znaczenie związków zawodowych i stanowych 
będzie wzrastało, a autonomja tych ciał tylko 
na dobro państwu wyjść może. Dotą] niby to 
jeszcze mamy konstytucje marcowa i niby obo- 
wiązuje, czyli można powiedzieć. iż zuajdujemy 
się jeszcze w erze masy, zastępowanej przez re- 


— Jeżeli użyć wyra- | prezentację lndową. Kto wie? może doczekamy 
| czasów, 
się kwe. | wego przedstawiciclstwa. 


iż przyjdzie era zawodów, czyli stano- 


Ku temu idziemy. o ile oznaki nie mylą. Ja- 
ka Jaleka droga, jakie środki prowadzą do niej 


Dwie przeciwne 


Od pewntgo czasu przechodzą partje poii- 


stan średni w korpo- |tyczno Niemiec ciężkie wewnętrzne wstrząśnie- 


pia. A to w związku zo stosunkiem do obecne- 
go rządu. Dr. Briininga. Wrze w partji Jeno- 


iż w miarę pastępowania orga. |kratycznej, a na formainy rozłam zanosi się 


nizacji zawodów i stanów w państwie na jek |w partji nacjonalistycznej Huggevbergn... 


rzecz będą traciły ze swego stanu posiadania 


lonja“ z Warszawy — czyni sanacja zabie- 
gi, żeby za żadną cenę nie dopuścić do te- 
go porozumienia. Zabiegi te podjał prze- 
dewszystkiem młody i ruchliwy poseł wło- 
sciański z BB., p.. Hyla. On to — donosi 
„Polonja“ — 
„czynił usilne zabiegi wśród członków klu- 
bów Wyzwolenia, Stronnietwa Chlopskiega 
i Piasta celem zjednania ich dla wspólnej 
akcji i połączenia w jedno stronnictwo, 
któreby przeciwdziałało zblokowanym strou 


„Deutsch-Nationale Partei“ wyszla z wybo- 
rów w r. 1928 w sile 73 posłów i w Reichsta- 
gu ma drugi co do liczełności klub poselski, 
Doskcnale się jej wiodłc, a kluk występował 
jednolicie, jak dlugo całym ruchem kierował 
tr. Westarp. Z chwilą jednak. kiedy zarząd 
partji opanował Hugenterg, a na urząd prezesa 
kluby wprowadził swojego człowieka, Ober- 
tohrena, zaczęły się w jartji i klubie konflikty 
i walki. 

Bunt przeciw Hugeubergowi rozpoczął latom 
1928 r. robotniczy przywćjdca, Lambach. W r. 
1939 doszło znów do zatargu umiarkowanych, 
głównie rolniczych, poslów z prezesem partji. 


nietwom włokciańskim. Poseł Hyla po dłuż. | Wystąpiło wówczas z klnbu kilkunastu posłów 


szych naradach z poszczególnemi klubami 
wyznaczył na środę 30 ub. m. po południu 
wspólne posiedzenie członków stronnictw 
ludowych. Obiecywał również, że posłowie 
przyjęci będą przez p. marszałka Piłsud. 
skiego w Belwederze, gdzie ostatecznie 
uzgodnione być mają warunki współdziała. 
nia z blokiem rządowym. Na wyznaczone 
przez posła Hylę zebranie nie stawił się nikt 


i utworzyło nowa fruscję. Nowy. a najgror 
żniejszy konflikt w lome partji Hugenberga 
nastąpił pa dojściu Bruninga do steru. Miano- 
wicie część klubu (31 pisłów) oddala w polo- 
wie kwietnia głosy przeciw wotum nieufności 
dla rządu i w ten sposób uratowała mu życie. 
chociaż zarząd partji nakazał opozycję. Olpo- 
wiedzią na ten hrak dyscypliny jest uchwala 
zarządu partji z dnia 25 kwietnia. potepiająca 


z opozycyjnych klubów sejmowych, wsku- |głosowanie 31 posłów za rządem i żądając œl 


tek czego wszczęta przez pogla Hylę akcja 
nie udała się w zupełności”. 


Cóż teraz zrobi „Kozak“? 


„Czas“ do znudzenia opowiada swoim 
czytelnikom, że cały „centrolew* jest 
sztucznym tworem, że go spaja tylko „nie- 
nawiść” do p. Piłsudskiego i t. p. I zapo- 
wiada, że go czekają teraz ciężkie chwile, 
ponieważ bedzie musiał podjąć walkę z p. 
marsz. Piłsudskim, wróżąc, że — z tej 
walki „nie wyjdzie bez szwanku“. 


nich zmiany stanowiska w stosunku do rządu. 
Na czwartek 1 maja zwołał Westarp owych 31 
posłów dla zastanowienia się nad stosunkiem 
do uchwały zarządu partji. Mówi się o możh- 
wości wystąpienia tych 31 posłów z partji i 
stworzenia nowego klabu rolniczego łącznie 
z rwcześniejszą już secesją Śchielego. Gdyby 
się wypadki tym potoczyły torem, to partja 
Hugenberga stracilaby poparcie wielkiej wla- 
sności ziemskiej. przestałaty być romeezentacja 
bogatego rolnictwa, a natomiast stałaby Się 
partją ściśle polityczną, nacjonalistyczną i an- 


Artykuł „Czasu“ świadczy o zdener- |typarlamentarną, ku czemu niewatpliwie Hu. 


wowaniu, panującem w BB. i nieszczero- |genberg zmierza. 


ści w stosunku do osiągniętego porozu- 


Wrzenie ogarnia także i najbardziej lewi- 


Nr. 114 


i winny być użyte to rzecz inna. Samo tg ze 
siebie nie przyjdzie, należy pracować, by erę 
stanowego przedstawicielstwa przybliżyć. 
Wdzięczne zadanie miałyby tu do spełnienia 
sTupy centrowe, gdyby umiały zdobyć się na 
prace i wysiłek odpowiedni, a więc grupy, jak 
Ch. D. NPR. i „Piast“. Odrazu z dnia na dzień 
irzejscie o] organizacji ludowej do reprezenta- 
cji zawodowo-stanowej nie jest możliwe. Ktoby 
gwaltownie chciał przeprewadzić tę rzecz, bylby 
podobny do człowieka, który naklada wędzidło 
na ogon konia, trzeba to zaczynać w inny epo- 
sób, trzeba przygotowywać, 

„ Oto, co mówi 3 maj, oto jakie nasuwa uwa- 
gi i jaką głosi na przyszłość zapowiedź święto 
panstwowe! Oto jak przemawia do nas chrze- 
ścijańsko-spoleeznych, Przeto wkońcu pozwolę 
|sobie zwrócić uwage na jeden moment: w mie- 
siącu tym mamy i dzień 3 maja — święta pań- 
stwowe i narodowe, j mamy dzień 15 maja 
rocznicę „Rerum Novarum* — święto pracy 
spolecznej, 3 maja przypomina zadania obywa- 
telskie. państwowe, jakie stoją przed nami. 15 
maja stawia przed nami wielkie zadania spolo- 
ezne z myśli chrześcijańsko-społecznej poczęte. 
Jedne į drugie musza być spełnione. Qto wiel. 
kie zadanie nasye. 
> Ks. Ludwik Kasprzyk 
l Ronator 
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Kryzys partyj niemieckich. 


sobie tendencje. 


cji. Nie w smak poszło rym żywiołom przystą - 
pienie klubu demokratycznego do koalicji rzą- 
dowej razem z konserwatywuemi elementann, 
jak obóz „Landbundu* Schiclego.. Prócz te- 
go jszcze inny prąd uwrtuje partję demokra- 
tyczną: dążność do złączenia się z „partją lu- 
dowąć (Stresenianna), partją ciężkiego prze- 
mysłu i do stworzenia nowcj purtji. o charak. 
terze liberalnym, jeśli idzie o ideologję, a u- 
miarkowaną w zakresie gospodarczego progra- 
mu. Są więc w partji demokratycznej dwie 
tendencje nowe. sprzeczne a równocześnie bar 
dzo żywe.. Na najbliższe dni zapowiada się 
zwołanie „ścisłego kongresu, który ma prze- 
prowadzić uzdrowienie fatalnych w partji sto- 
sunków. 

Te konflikty w łonie niemieckich partyj ma- 
JA znaczenie przedewszystkiem dla rządu Brii- 
vinga. Rozklad popierających go dotąd ugri 
powsú może poderwać grune pod nim; jeśli np. 
% partj Hugenbergs wystąpi „uie 51 ale 
mniej — jak się przewiduje — pasłów, to Brü- 
ningowi braknie paru głusów do większości. 
I wówczas trzeba będzie rząd opuścić, albo — 
co najprawdopodobniejsze — uciec się do no- 
wych myłorów., 5 

‘Konflikty te mają jednak i ogoine zdacze- 
nie... Dowodzą mianowicie żę przesilenie par- 
tyjne staje się międzynarodowem zjawiskiem. 
Farlament niemiecki, który w r. 131% składał 
się z paru zaledwie patyj (komuniści, socjali- 
ści, demokraci, centri, partja TOWA, nacik 
naliści, dziś wykazuje teulensie olśro lruwe, 
rozpraszające, — liczba Irascyj parlamentar- 
nych powiększa się z każdym rokiem, cv w re- 
zultacie sprawia. iż coraz trudniej jest uwo- 
rzyć rządy parlamentarne, a jJoszczę truńduiej 
je utrzymać. Stan jest tem goźniejszy. żą kola 
iwajskowe i hohenzolleruaeskie grugujące się 
głównie koło „Stahlhe!nu”. coraz nieh pnl- 
noszą głowę i coraz głośniej (oetutnio Dr. 
Diistenborg) wołają o wprowadzeu o dyktatu- 
ry. Żywioły dojrzalsze nelitycznie otnewiadają 
im nawoływaniem do kasowasią małych par- 
jtyj i do łączenia się partyj Oliżonych progra. 
„mowo. Heroldem tego kierunku jest prof. Hell- 


u 


mienia klubów centrum i lewicy... Dosko-|cową partje obecnej Kouliejj rządowej. partię pach, który złożył mandat poselski i prwradzi 
nale wiedzą w „Czasie“, że kluby te lą- |demokratyczną, Partja ta, opierająca sie głó- 


czy na terenie parlamentarnym (tylko par-|wnie na liberalnej inteligencji i żydach, zig, 


lamentarnym) nie nienawiść do p. marsz. |pod bardzo silnemi wplywami Socj. D-mokra- 


Piłsudskiego, ale — konieczność obrony 
państwa przed nieodpowiedzialnościa rzą- 
dów pomajowych, na co się i „Czas“ nie- 
raz w przypływie lepszych uczuć skarży. 

Znamiennem ponadto jest, że „Czas“ 
radby pomóc rządowi p. Sławka, ale — 
nie może. Najczarniejszą zapowiada mu 
przyszłość... 

„Ma on — pisze „Czas“ o p. Sławku — 
przed sobą Wszystkie drogi pozamykane. 
Sesji sejmowej zwołać nie może, ho jest 
rządem antyparlamentapnym. Bez- sejmu 
rządzić skutecznie nie może, bo cały sze- 
reg ważnych spraw, ustaw, traktatów musi 
być parlamentarnie traktowanych. Nowego 
zamachu stanu zrobić nie może, w cztery 
lata po roku 1926, bo jak się zdaje, mar- 
szałek Piłsudski jest temu przeciwny. Nie- 
darmo to właśnie w Polsce na określenie 
trudnej sytuacji wymyślono przysłowie na- 
rodom obcym zgoła nieznane: Złapał Kozak 
Tatarzyna, a Tatarzyn za łeb trzyma“. 
Zdaniem więc „Czasu“ los p. Sławka 

jest przesadzony. Możeby nam teraz organ 


konserwatywny powiedział, jak sobie. wy- | : 
obraża wyjście z tej trudnej sytuacji, zupełnie zewnętrzna. 
w której się sanacja („Kozak“) znalazła? uznanie ducha religijnego jako w 


jszerako zakrojoną akcją za zbliżeniem wszyst- 


|kieh stronnietw centrowzch do siebie, 
W. Z. 


Wrażenia ze szkolnictwa wiedeńskiego. 


ZA MAŁO DUCHA RELIGIJNEGO 


II. Przy rozpatrywaniu organizacji szkolni- | 


ctwa wiedeńskiego nasuwają się obok uznania 
i niejednokrotnie podziwu — także pewne 
uwagi krytyczne. Przedewszystkiem niemile 
mnie uderzyło, że główni organizatorzy, Oraz 
niektórzy nauczyciele, z którymi miałem spo- 
sobność rozmawiać, dziwnie jakoś unikali wy 
powiadania się na temat roli religii w calo- 
kształcie ich dzieła wychowawczego, Wpraw- 
dzie nauka religii jest w szkołach utrzymana, 
a nadzór nad nią spoczywa w ręku przedstawi- 
cieli odpowiedniego wyznania, wydaje mi się 
jednak, że jest to rówależ jedno z tych kom 
promisowych rozstrzygnięć po ciężkiej: walce 
między partją socjalistyczną. a chrześcijańeko- 
socjalną. Zresztą istnisnie pewnych godzin, 
przeznaczonych na naukę religji — to rzecz 


W SZKOLNICTWIE WIEDEŃSKIEM. 


Tego uznania 
iwBród reformatorów wiedeńskich nie zauważy- 
jłem. Krótki pobyt w Wiedulu nie pozwolił mi 
stwierdzić dokładnie, jak daleko sięga tam to 
odpreparowanie dzialalności wychowawczej 
z czynnika religijnego. Dlatego ograniczę Bi! 
do przytoczenia jedntgc' charakterystycznegi 
wypadku: Na Wilhelminenberg, w pałacu nale 
żącym ongiś do jednego z arcyksiążąt austrjac- 
kich, urządzono ogniska wychowawcze dla zu- 
pełnie zaniedbanych dzieci z proletarjatu, dla 
dzieci z ostatnich mętów j nizin. W przeciągu 
2 tygodni dzieci te zmieniają się nie do poraa. 
nia i są uratowane dla kultury, bo miasto już 
ich zo swej opieki nie wypuszcza, umieszcza- 
jąc je po jakich 3 tygodniach w innem stałem 
ognisku, albo oddając w opiekę zaufanym ošo- 


Inika wychowawczego wogóle. 


Najważniejszą rzeczą jest|bom prywatnym, o ile takie się znajdą. albo 
ażnego czyn- [wracając dzieci na lone rodziny, o ile tam sie 
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stosunki napragriły, Wszystko to jest dziełem 
godnem podziwu. Niepokoi tylko jedna rzecz: 
dzieci te nie są przyzwyczajane do żadnych, 
nawet najmniejszych praktyk religijnych, o 
Bogu do nich się zupełnie nie mówi. Kaplice, 


która w pałacu była, zamieniono na salę kino- 


wą i odczytową. Wszystko to dyrekcja zakła- 
du tłumaczy tem, że ognisko gromadzi wszyst- 
kie dzieci bez różnicy wyznania, także dzieci 
z domu bezwyznaniowego, przeto nie można 


stosować żadnych praztyk religijnych. Nale- 
ży się obawiać. że dzieci tak wychowane, na- 
rażone będą w późniejszych  burzach życio- 


wych na załamanie wewnętrzne, a temsamem 
staną się bezużyteczne dła Śpołeczeństwa, któ- 
re potrzebuje osobowości o silnym kośćcu mo- 
ralnym. Dr. Z. Kaczmarek. 


Ja ziemiach ARzwiltcj. 


Czarne dai polskich lotników. 


Znów katastrofa w Warszawie. — Lotnicy 
ocaleli, Samolot zniszczony. 


W Warszawie wydarzyła się onegdaj 
druga w bież. tygodniu katastrofa lotnicza. 
Z lotniska mokotowskiego wystartował 
dwuosobowy samolot wojskowy, pilotowany 
przez por. Jana Kuźmińskiego z 3 p. lot., 
z obserwatorem sierż. Bronisławem Pianką. 
Gdy lotnicy znaleźli się na wysokości 200 
metrów nad lotniskiem, samołot z powodu 
nagłego defektu w motorze spadł i rozbił 
się doszczętnie. Lotnicy wyszli z katastrofy 
obronną ręką, odnosząc tylko lekkie rany. 


Bibljoteka Narodowa w Warszawie 
pomieści 3 miljony tomów. 
Departament nauki w min. W. R. i O. P. 


opracował plan budowy Bibljoteki Narodowej 


w Warszawie, która ma być największym księ- 
gozbiorem w Polsce. Gmach bibljoteki obliczo- 
ny jest na 3 miljony tomów. Połowę tej ilości 
zdołano już zebrać. Gmach bibljoteki narodo- 
wej stanie w przyszłej dzielnicy reprezentacyj- 


nej naszej stolicy, na placach parcelacyjnych 


Pola Mokotowskiego. 
Poseł-komunista Zarski w kryminale 


zą usiłowanie zabicia policjanta. 


Z kancelarjj marszałka Sejmu komunikują: 

„30 kwietnia prokurator sądu okr w War- 
szawie za pośrednictwem min, sprawiedliwości 
zawiadomił marsz. Sejmu, Daszyńskiego o are- 
sziowaniu posła Żarskiego w Związku z zaj- 
ściami, jakie miały miejsce w Łodzi w dniu 
29 kwietnia. Z polecenia sędziego Żarski został 
aresztowany jako obwinieny z art. 49 i 455, 
cześć III, kodeksu karnego. o zbrodnię pospo- 
litą, mianowicie: usiłowanie zabójstwa osoby 
urzędowej podczas wykonywania przez nią 
obowiązków służbowych, Żarski po przybyciu 
w dniu 29 kwietnia do Łodzi wiał się przed 
gmach państwowego urzędu pośrednictwa pra- 
cy i tam przemawiając do kilkutysięcznego 
timmu. nawoływał do rozbrojenia policji i de- 
moustracji. Policja interwenjewała. W tym cza- 
sie Żarski wyjął rewolwer i strzelił kilkakrotnie 
z Gdległości 6 do 8 metrów do starszego przodo 
wnika Kusowskiego. Strzały chybiły. Żarski 
odjechał z Łodzi, w drodze jednak został are- 
sztowany. Marszałek Sejmu zostal zawiadomio- 
ny o aresztowaniu posła zgodnie z art. 21 
konstytucji. 


Kielich trucizny z rąk panny młodej. 
Fatalna pomyłka na weselu. 


Straszne wrażenie wywołał w Toruniu tra- 
giczny wypadek. którego ofiarą padło życie 
ludzkie. 

W rodzinie pp. Riefów odbywała się uczta 
weselna po ślubie syna, Józefa. Wieczorem zja- 
wił się posłanice urzędu telegraficznego Ludwik 
Ejanowski, przynosząc depeszę gratulacyjną. 
Odebrawszy depeszę. panna młoda poprosila 
posłańca do pokoju i poczęstowała go pełnym 
kielichem wina. Ejanowski wychylił kielich 
i rurął na ziemi, wijące się w boleściach. Oka- 
zało się. że wśród butelek wina i likierów znaj 
dowała się także butelka z kwasem karbolo- 
wym, którą ktoś z domowników przez pomyłkę 
postawił pomiędzy rzędy butelek. zawierają- 
cych napoje weselne. 

JENS zam 


SZEŚCIORO DZIECI POD KOPYTAMI 
ROZSZALAŁYCH KONI. 


W miejscowości Wilcza Dolna w pow. ryb- 
niekim zdarzył się Straszny wypadek. Do miej- 
Scowości tej powracała z ćwiezeń kompanja 
wojska z orkiestrą na czele, której towarzy- 
szyła gromadka dzieci. Gdy pochód znalazł SIĘ 
obok budynku tamtejszej policji. z sąsiednich 
zabudowań wypadły rozszalałe konie, zaprzę- 
żone do bryczki į wpadły na tłum. Żołnierze 
zdcłąli usunąć się w porę. zaś dzieci padły 
ofiarą pędzących koni. Sześcioro dzieci odnio- 


„GŁOS NARODU“ z 


W piśmie „Jeune Republique“ Pierre Fabra 
zaznacza, że prasa pornograficzna we Francji 
otrzymała poważny cios na skutek interwencji 
członków związku obrony moralności publicznej 
tak zwanych „Militants pour la moralité“. 
W ub. roku delegacja francuskiej ligi odrodze - 
nia moralności publicznej zwróciła się do. władz 
państwowych z prośbą o interwencję w spra. 
wie ogłoszeń w tych pismach. Prokuratorja 
wszczęła odpowiednie kroki. Obrona byla za- 
ciekła. ponieważ w grę wchodziły poważne su- 
my. Około dziesięciu pism tego rodzaju, za- 
grożonych bezpośrednio tą akcją, utworzyło 
specjalny syndykat, który doprowadził spra- 
wę aż do izby kasacyjnej, W tych dniach za- 
padł wyrok w ostatniej instancji, Na mocy tego 
wyroku umieszczanie w pismach ogłoszeń o 
domach schadzek jest bezwzględnie zabronio- 
ne; to samo dotyczy małych anonsów niema- 
ralnych. t 
Zakazem umieszczania tych ogłoszeń, opla 


nięczna walka 1 niemoralnością publiczną we Francji 


dnia 3-go maja 1930 „Hr. 8 


Tajemnica gry giełdowej, 


Kiedy pewnego amerykańskiego makle- 
ra gieldowego zapytań. czemu przypisuje 
swoje wyjątkowe powodzenie i „szczęśliwą 
rękę* w obrotach akcjami, odparł on rów- 
nie dowcipnie. jak i trafnie: „kupuję papie- 
ry i akcje od pesymistów. a sprzedaję je 
optymistom. To zysk niezawodny”, 

Istotnie. Pesvmista + to człowiek wąt: 
piący, stracił on wiarę. Jego słaby. przy- 


nie uderzeni po kieszeniach, Przypuszczają. iż 
dochody ich zmniejszą się o więcej niż miljon 
franków rocznie. Jeden tylko z nich poniesie 
stratę 500.000 fr. rocznie, co stanowi więcej 
niż połowę calego zysku z ogłoszeń w jego pi- 
śmie. Zaledwie wyrok został ogloszony, a już 
niektóre drukarnie ; wstrzymały * wydawanie 
pism. które w zmienionych warunkach przynio- 


"A im gefieytm 4 i , gnebiony duch nie może stać się magnesem 
sima nie bezeeniejszego s ze „La | który przyciąga powodzenie i bogactwo. 
Croix“ — od tego eksploatowania niemoralno- Bogactwo może przyciągać tylko myśl 


ści, praktykowanego niekiedy przez ludzi. któ- 
rzy żyją na wielką stopę, mają wlasne jachty 
I wille w Deauville. są znani i poważani. Ludzie 
ci nie chcieli zrozumieć, że pieniądze ich cu- 
chną. Izba kasacyjna stwierdziła to za nich*. ` 

Czy i u nas w Polsce nie należałoby pójść 
w ślady owych francuskich militants pour la 
moralitć*? Zainteresować się bliżej różnemi 
„Bocianami*, ..Wolnemi żartami”: „Erotikona- 
mi“ i inną pornografją: e 


śmiała i odważna. Pesymizm może tylko 
zrujaować to — co zostało już zdobyte, 
optymizm natomiast jest budowniczym po- 
wodzenia. Optymizm jest najlepszym twór- “ 
cą wszelkich cennych wartości. jest on na- 
dzieją i życiem. Pesymizm jest niszczycie- 
lem. jest on rozpaczą i śmiercią, Nawet kie- 
dy się wszystko stracilo — wszystko można 
jeszcze odzyskać, dopóki nie straciło się na- 
dziei i zaufania w samego siebie. 


canych bardzo drogo, wydawey zostali boleś- —o—— Ale jeżeli sie chce podźwignać z jakie- 
OO L c ooo j gokolwiek upadku. to przedewszystkiem 
Cn masa = E | . . a 7 

p w) „F=ę| sari wgń PA wi z Tray „ Zumi należy się podźwignąć na duchu, a do tego 


PODKARPACIE ZA PROHIBICJĄ! 

Z Rofy, pow. Gorlice piszą nam: W dniu 
27 b. m. odbyło się w tut. gminie głosowanie 
w sprawie wprowadzenia prohibicji od 1-go 
stycznia 1931 r. W głosowaniu wzięło udzial 
457 osób. 428 głosów padło za prohibicją, 28 
głosów przeciw. a 1 głos unieważniono. W tym 
samym dniu odbyło -ie podobne glosowanie 
w sąsiedniej gminie ruskiej (na Łemkowszczy- 
źnie) Łasie, gdzie 246 głosów oświadczyło Się 
za prohibicją, a 45 głosów przeciw. 

TYGODNIK NAUKOWY W GDYNI. 


W dniu 3 maja b. r. wyjdzie w Gdyni 
pierwszy numer naukowego tygoluika „Głos 
Morskie, 

PIERWSZY AUTOBUS WARSZAWSKI Z R. 
1920 W MUZEUM WOJSKOWEM. 

W muzeum wojska polskiego. które stano- 
wie będzie csobny dział muzeum Narodowego 
w Warszawie, umieszczony będzie pierwszy 


autobus, jaki kursował po ulicach stolicy. Anto | 


busu tego używano w r. 1920 do przewozu od- 
działów wojskowych, a nosi na sobie liczne 
ślady kul bolszewickich. Dotychczas przecho- 
wywano ga w twierdzy modlińskiej. 


SPRAWA DRA STERLINGA ZE SZPITALA 
W WARSZAWIE. 


Podana przez nas wiadomość o „znieważe- 
niu krzyża przez żyda-lekarza”, którą zaczerp- 
ręliśmy z „Gazety Warszawskiej”, okazala się 
na szczęścią nie we wszystkich szczegółach 
zgodna ze stanem faktycznym. co stwierdza 
redakcja tego pisma, zamieszczając we wczo- 
rajszym n-rze obszerny list wyjaśniający, że 
incydent, który stal się powodem notatek pra- 
sowych, polegał na usunięciu z sali obrazu 
M. Boskiej i schowaniu go do szuflady przez 
asystentkę dra Sterlinga. 


Dnia 2, 3 i 4 maja br. tj. w piątex, sobotę i niedzielę 
odbędzie się w dziedzińcu wawelskim 
trzy ostatnie przedstawienia 
' wielkiego widowiska pasyjnego 


MĘKA CHRYSTUSA 


Początek o godz. 8 wiecz. Bilety wcześniej do 

nabycia w Składzie Zabawek Florjańska 83. 

W dniu przedstawienia, Kasy na Wawelu czynne 
od godz. 9 rano. 


Dla zbiorowych wycieczek ulgi. 


W 12-tą rocznicę bitwy pod Kaniowem 
Sprostowanie mylnej notatki. i 
Do wczorajszego numeru „Głosu Narodu“ 
skutkiem omyłki telefonicznej dostała się wia- 
domość o walnym zjeździe t. zw. organizacji 
„weteranów armji błękitnej”. Nalkży zazna- 
czyć że jest to organizacja „sanacyjna* i nie 
mająca nic wspólnego z b. armją gen. J. Hal- 
lera. ` 
Z Bydgoszczy dono-zą że Pomorska Cho- 
rągiew Hallerczyków obukadzić będzie uroczy- 
ście dzień 11 maja. jako 12-tą rocznicę wieko- 
pomnej bitwy pod Kaniowem. t 
W dniu tym przybędzie do Bydgoszczy ge- 
nerał J. Haller. Zjadą się licznie członkowie 
placówek pomorskich i z innych Chorągwi. 
oraz drużyny błękitne mtodzicży na pierwszy 
swój zlot i zawody lekkoatletyczne. Ponadto 
w dniu tym Chorągiew Pomorska otrzyma 
wspaniały sztandar, ufundowany przez Sokoli- 
ce Polskie z Ameryki, dia upamiętnienia 10- 
lecią zaślubin Bałtyku z Polską. Sztandar ten 
ma być widomym znakiem lączności Polaków 
w Amreyce ze Związkiem Hallerezyków i by- 
łych żołnierzy Armji Blękitnej, którzy W po- 
każnej liczbie wyszli z szeregów  Sokolstwa 


FA 
o) 


sło ciężkie rany, w czem kilka wypadków zla- |Polskiego w Ameryce do walki o wyzwolenie 


mania nóg. 


Polski. 


potrzeba myśli wesołych. pogodnych i twór- 
czych. W tej śmiałej myśli twórczej, która 
z całą świadomością i stanowczością od- 
wraca się od niepowodzenia ku powodze* 
nin — leży potęga. 

` Musimy umieć sobie wyobrazić to, do 
czego dążymy i postępować tak, jakgdy- 
byśmy już ten cel osiągnęli, 

Oszywiście oprócz tych sił duchowych 
niepodobna osiągnąć powodzenia bez wysil- 
ku, bez pracy. bez umiarkowanmia, bez To- 
zumnej oszczedności, która tworzy rezerwy 
pieniężne, mogące być odskocznią ku powo- 
dzeniu. - 

Jeżeli ostro weźmiemy się do pracy, 
jeżeli część zarobków będziemy odkładać 
do P. K. O. i po pewnym czasie uzbieramy 
fundusz. który pozwoli nam na nową inwe- 
stycję. *albo na zasilenie naszych intere- 
sów -—— popchniemy dzielo poprawy naszego 
losu naprzód.  zbliżymy się znacznie do 
upragnionego celu. > h 

;Śmiało tedy dażmy ku poprawie nasze- 
go losu. pomnąc o powyższych wskazaniach. 
Pamiętajmy także. że świat należy do tych, 


Praca duchowieństwa i nauczycielstwa. — 25- 

lecie sodalicji inteligencji męskiej, — Imprezy 

katolickich organizacji, __ Piękne owoce akcji 
katoliekiej u młodzieży. 

Bochnia jest jednem z tych szcześliwych miast 
prowincjonalnych, które zachowując co wartoś- 
ciowe z przeszlości. czerpią z pobliskich wielkich 
środowisk wartościowe nowości, ś 

Jeżeli chodzi o katolickie życie Bochni, to 
zawdzięcza ona je w przeważnej mierze miej- 
scowemu duchowieństwu, które od lat w przy- 
dzielonych sobie terenach pracy  pracowaio 
pod wodzą nieodżałowanej pamięci ks. int, 
Wilezkiewicza, długoletniego proboszcza w Bo- 
chni i wybitnego działacza społecznego. Obec- 
ny proboszcz ks. kan. dr. Kuc przeprowadził 
szereg adaptacyj w kościele i dba pilnie o 
uświetnienie nabożeństw, organizuje chóry, 
z których jeden, złożony z dziewcząt pozaszkol. 
nych zapowiada się b. obiecująco. Z duchowień 
|stwem dzielnie współpracują katolickie organi- 
zacje. Z ostatnich czasów zanotować wypada 


kilka ważniejszych momentów, . którzy .go zbudowali — do optymistów. 
8 grudnia ub. r. Sodalicja Jnteligenji mę Lubicz. 
skie, « obchodziła uroczyście Ż5-lecie swego KZ O 


istnienia. Przy tej sposobności ks. bisk. Komar 
poświęcił sztandar bocheńskich sodalicyj, który 
sporządziły Panie Sodaliski, a d) jego powsta- 
nia wiele pracy wniosła sod. Fuchsówna, a za- 
biegów sod, Oborski. W ezasie uroczystej aka- 
demji dzieje sodalicji, ten „Skromny, ale niefał. 
szywy grosz“ w pracy katolickiej, przedstawił 
prefekt prof. Fischer. okolicznościowy wykład 
wyglosiła sod. Gardzielówna. j 

Na wyrazy hołdu od zgromadzonych katoli- 
ków. Ojciec św, odpowiedział pismem, przesy- 
łającem błogosławieństwo dla ludności Bochni. 

6 kwietnia br. staraniem Koła Katol. Zwwiąz- 
ku Polek urządzono uroczystą akademię ku czci 
N. M. Panny, połączoną z uchwaleniem rezo- 
lucyj w sprawie prześladowania religii w Bol- 
szew ji. Podobnie jak na poprzedniej akademii. 
część wokalną wykonał chór seminarzystek pod 
kier. p. Kuca, 

W niedzielę Palmową sodalicje urządziły 
dzień katolickiej książki. Dyżury przy sprze- 
daży książek zorganizowali sod, prezeska 
Sławikowska i sod. Siemieński. W sprzedaży 
pomagała też młodzież z obu Stowarzyszeń 
Młodz. Pol. Korzystając z konferencyj wywia- 
dowczych wystawiono też stoliki z książkami 
w gimnazjum i seminarjum. gdzie dyżury obję- 
ła Starsza Gromada Harcerska i sodaliski 
z seminarjum. Sprzedawano książki z opustem 
uzyskanym od Księgami Krakowskiej. wydaw 
nietwa OQ. Jezuitów i Bibłjoteczki Chrześć.- 
Społ. Najochotniej kupowala- młodzież i to 
dziełką treści belestrystycznej. Podobny dzień 
dobrej książki dia obu zakładów średnich urzą 
dziło jeszcze w święto Chrystusa-Króla, kółko 
misyjne uczenie gimnazjum: sprzedaż połączo- 
no tu z loterją książek, które na ten cel otrzy- 
manó w darze od jednej z krakowskich orga- 
nizacyj 

Nadzicją katolickiej akcji w Bochni jest 
młodzież, wśród której widać wzrost uświado- 
mienia katolickiego i społecznego. co objawia 
siç zarówno w należeniu do sodalicyj jak i 
w częstych religijnvch praktykach. tudzież po- 
pieraniu wszelkich katolickich akcyj, 

Stowarzyszenia Młodz. Pol. istnieja w Bo- 
chni i rozwijają się pięknie. Żeńskie ma w opie 
ce_Koło Kat. Związku Polek. które urządziła 3 ; 
specjalny kurs dokształcający. Patronat Stow. |plomaty-Don Juana nie był ppa Ao „ną- 
żeńskiego sprawuje p. Fischerowa. w męskiem |dry po tej odprawie, 
ks. prof. Iassowski. Męskie Stow, urządziło U "EF << 
„Dzień Święta Młodzieży i „Jasełka“, które |doskonale harmonizują z całokształtem prac 
cieszyły się powodzeniem. mimo że bezkon-|wychowawczych obu zakładów we wszystkich 
kurencyjne na terenie Bochni są .Jasełka”, |kierunkach. poczawszy od wychowania fizycz- 
urządzane przez gimnazium (z pomocą semi- |nego i Ligi O. P. P.. a skończywszy np. ni 
narjum). w wybitnej, niejednokrotnie wyróżnianej pracy 

Nadmienić należy. że szkolne władze z obu |kółka krajoznawczege pod kierunkiem prol. 
pp. dyrektorami Słuszkiewiczem i Trzpisem sta- |Galasa, czy też na działalności harcerskiej 
le popierają katolicką akcję młodzieży, które czy artystycznej młodzieży, Praesens. 


< Ó 
2 calego świata. 
Lindbergh nie żyje? 

‘Jak donoszą z Panamy, zdobywca Atlanty- 
ku, bohaterski płk. Lindbergr, miał ulec śmier- 
telnemu wypadkowi, Oto wskutek defektu mo: 
toru samolot runął ze znacznej wysokości na 
ziemię, grzebiąc pod szezątkami zwłoki śmia- 
lego lotnika. Wiadomość ta jednak wymaga 
potwierdzenia. 3 Pr 

„ Córka Morsego na uroczystości 

140-ej rocznicy urodzin ojca. 

„W N. Jorku obchodzono dn. 27 b. m. 140-tą 
rocznicę urodzin Samucla Morse'go, wynalazcy 
telegrafu i alfabetu telegraficznego, ochrzczo: 
nego jego nazwiskiem. Na uroczystość tę przy- 
była do N. Jorku 80-letnia dziś córka wynalaz- 
cy, pani Leita M. Rummel i pomimo sędziwego 
wieku uczestniczyła w bankiecie, na którym 
uczczono licznemi mowami zasługi jej ojca, 
zmarłego w 1872 r. ] 

Podwójna porcja śledzi na 1 maja. 


„Wieczernaja Moskwa” donosi, że z okazji 
1-go maja sowiet moskiewski zarządził. aby 
sowieckie sklepy państwowe powiększyły nor- 
mę wydawanych śledzi o 50 proc. Dla dzieci 
miał być wydany ser i po 10 deka masła. 


ZNIESIENIE PROHIBICJI W JEDNEJ 

: Z FROWINCYJ KANADY, 

Po dziewięciu latach  zniesioną została 
prohibicja w jednej z kanadyjskich prowineyj 
(w Nowej Szkocji). Przy głosowaniu ludowem 
większość opowiedziała się za zniesieniem zaka- 
zu alkoholowego. a za poddaniem sprzedaży 
kontroli rządowej. 

, ZASŁUŻONA ODPRAWA. i 

Jeden z dyplomatów z Ligi Narodów, zna: 
ny ze swojej słabości do płci pięknej, spotkał 
w tych dniach piękną hlondynkę. Z pewnością. 
charakteryzującą tego dyplomatę w podobnych 
wypadkach, podszedł do niej, zdjął kapelusz 
i ukłoniwszy się rzekł: r „dźentelmeni wolą 
blondynki“... Nieznajoma spojrzała ze zdziwie- 
niem na Don Juana i odpowiedziała: „A blon- 
dynki wolą dżentelmenów*. Wyraz twarzy dy- 


Sir. 4 A „GLOS NARO 


(| 
Siteratura, kino, teatr 


174 kilometry świecącej taśmy l 
wyprodukowała Polska w r. 1929. 


Biuro filmowe ministerstwa spr. wewn. 
ogłosiło statystykę produkcji filmowej rodzi- 
mej za rok ubiegły. Ogółem wytworzono w 
Polsce 308 filmów łącznej długości 174.268 m. 
Zaznaczyć należy, że zą film uważany jest 
każdy maleńki nawet dodatek filmowy (t zw. 
kroniki Pata. zdjęcia okolicznościowe z natu- 
ry, obrazy reklamowe i t. d). Z liczby tej za- 
kwalifikowano 40 obrazów jako naukowe, 38 
jako krajoznawcze. 2 jako historyczne, 4 o wyż 
szej wartości artystycznej. 18 jako artystyczne, 
101 jako rozrywkowe dobre. 88 jako rozryw- 
kowe i 12 jako mało wartościowe. Z obrazów 
o dłuższym metrażu. naliezono: 15 dramatów 
i 2 komedje. Najwięcej zaś hylo obrazów z 
aktualnościami (124). Dla młodzieży wzbronio- 
no 18 cbrazów; 14 zaś wogóle zabroniono wy- 
świetlać. 

Należy dodać, że dotychczas synchronizowa 
no (syst. Western El.) jeden  tylko”film pol-| 
eki „Moralność pani Dulskiej“. Poza tem nakrę- 
cono w Warszawie polskim systemem pierwszy 
polski dodatek dźwiękowy, długości 240 m. skła 
dający się z trzech piosenek. Trzeba zazna- 
czyć, że koszta synchronizacji polskim syste- 
mem są} w porównaniu do zagranicznych, mi- 
nimalne. 


Kraków przyjmie Kongres Penclubów. 


23 i 24 czerwca bawić będzie u nas elita lite- 
racka Europy. 
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codziennie 


Najwspanialszy z filmów 
Jakie kiedykolwiek ludz- 
kia oko oglądało! 


PIZZ 


, Wiosna już w całej pelni, a w ślad za nią 
pora festynów, odpustów, wycieczek szkolnych, 
tarwnych uroczystości kościelnych i t. d. 

Do niedawna, bo jeszcze do pierwszych Jat 
wojny, w tradycyjnych procesjach Bożego 
Ciała młodzież wiejska, brala udział w ubiorach 
ludowych: w gorsetach. w sukmanach, w pa- 
siakach lub haftowanych fartuchach, czy kolo- 
towych chustach. Dziś zaledwo gdzieś w olda- 
lonych od miast, wsiach jawi się polska lud- 
ność w odświętnych i barwnych strojach — 
tak starzy, jak młodzi wdziewają kurtki, spen- 
cery. krótkie sukienki i cielesne pończochy. 
To zupełne zarzucenie ubiorów ludowych po- 
zbawia ludność naszą i wieś polską cech swo- 
istego wyglądu, a nadaje jej piętno wynaro- 
dowienia. Zarzucenie strojów ludowych postę- 
puje w tak szyhkiem tempie, że jeżeli tak dalej 
pójdzie, zniknie > całkiem nawet wszelki ślad 
odrębnego ubioru wsi polskiej. W wielu miej. 
scomościach już dziś młodzież wiejska z po- 
gardą mówi oesukmanach i cuchach. Wszyscy 
miłośnicy pięknych zabytków przeszłości, zwła- 
szcza duchowieństwo i mauczycielstwo mogą 
przysłużyć się sztuce polskiej, zachęcając lud- 
ność wiejską i podmiejską, do występowania 
w strojach lulowrch podczas procesji Bożego 
Ciała, festynów, wieczorków i popisów szkol- 
nych. 

Osobno mależy poświęcić kilka słów wy- 
cieczkom szkolnym, czy pielgrzymkom do 
miejsc odpustowych. 

Każdy prowadzący wycieczke lub piel- 
grzynikę powinien pouczyć zarówno starszych 
jak i młodzież, że daleko stosowmiejszym ubio- 
rem jest strój ludowy niż kosmopolityczna 
suknia, a to z dwóch względów: najpierw 
stroje ludowe są odświętne. dostojne i 
przyzwoitsze, a powtóre: w miejscach wyciecz- 
kowych i odpustowych spotyka się młodzież 
i ludność ze wszystkich stron Polski j w ten 
sposób uczy się poznawać piękność sztuki łu- 
dowej. Przed dwoma laty. hedąc z wycieczką 
A 


Przez dwa dni bawił w Krakowie prezes 
polskiego Penclubu. F. Goetel w związku z mię 
dzynarodowym Kongresem Pencluhów. który 
sie odbędzie w Warszawie. Uczestnicy Kongre- 
su zjadą następnie na dwa dni t. j. 23 i 24 
czerwca do Krakowa, gdzie 'zwiedzą zabytki 
naszego miasta. M. in. jest przewidziany raut 
na Wawelu wraz z przedstawieniem „Odprawy 
posłów greckich" i koncertem piešni polskich 
na krużgankach oraz „gardem-party* w uro- 
czym Lasku Wolskim. Goście zwiedzą również 
kopalnie wielickie oraz Zakopane i Pieniny. 
Ogółem na Zjazd przybędzie do 100 gości za. 
granicznych; m. in. zapowiedzieli swój przy- 
jazd ze znakomitych pisarzy: J. Galsworthy, 
H. G. Wells, K. Capek i A. G. Borgese, 


WIDOWISKO TEATRALNE NAD WISŁĄ 
W GRUDZIĄDZU. 


Koło Przyjaciół Harcerstwa w Grudziądzu 
nrządza w dniu 11 maja b. r. „Dzień Harce- 
rza". Po Mszy ów. rano dla obu hufców. rewji, 
i złożeniu wieńca na płycie Nieznanego Żoimie- 
rza, odbędzie sią wieczorem nad Wisłą u stóp 
krzyża, widowisko teatralne. Odegrany zosta- 
mei 3 akt „Powrotu Odysa* Wyspiańskiego. 
Odtwórcą głównej roli będzie znany artysta 
scan polskich, A. Piekarski, który reżyseruje 
dzieło Wyspiańskiego. Niezwykła ta impreza 
niezawodnie poruszy całe kulturalno.artystycz- 
na społeczeństwo Pomarza. 


M ZONE O W a W. 

Zdjęcie grupowe. — Słuchaj — mówi opry- 
gzek do towarzysza po fachu — czy fotografo- 
wałeś się już kiedy? — Tylko jeden raz — w gru- 
pie... — Ale cóż to za jedni byli ci goście? 
— Dwaj policjanei, którzy mnie trzymali... 


m a 


cyjnej niespodzianki. Wszystkie niemal nasze 
ostatnie poetyckie wzloty w stronę natury ma- 
ją Światopogląd mieszczucha, który przyjechał 
na wakacje na wieś, Poezją wakacyjna. par 
excellence, jest np. poezja beskidzkiego Czarta- 
ka. Stąd też w poezji tej znajdujemy moment 
olśnienia, cudowności, nagłego wzruszenia. 
Znajdujemy się w nowym, nieznanym świecie, 
wśród nowych naturalnych „rekwizytów“. I 
jeszcze — tu jest cicho. Dlatego tu — odda- 
leni od zgiełku miasta — mamy sposobność 
myśleć o sobie i o rzeczach wiecznych. Wtedy 
odżywają w nas wymiary metafizyczne — 
i wśród nich, jak mówi Wasilewski — nierzad- 
„zatarg 


© książce Z. Wasilewskiego „Pieśń w górach“. 


„Pieśń w górach* — to cykl estetycznych 
szkiców traktujących o stosunku ludzi sztuki 
de przyrody górskiej. Wnikliwy literat i publi- 
cysta rozszerza swoje enuncjacje teoretyczne 
na odwieczne zagadnienie: natura a sztuka. 
Znajdujemy tu m. in. tudja o Karlowirzu, 
Goszczyńskim, Asnyku, Tetmajerze i J. Gw. 
Pawlikowskim, Głęboka umysłowość autora. 
niezawsze przekonywująca, ale zawsze uczciwa 
i idealna w myśleniu — stwarza w tych stu- 
diach poważna, zastanawiającą platformę dy- 
skusyjną. 

Zestawia Wasilewski kilka momentów od- 
Qziaływania gór na organizację poetycką. Są ta 
przeważnie momenty zewnętrzne, a więc: mo- 
ment nowości, transponowanie widoku ziemi 
z linji poziomych nu pionowe, mement ilościo- 
wy i jakościowy nowych wrażeń i podnieca 
jące działanie powietrza. 


kiem zjawiskiem psychicznem jest 
z Bogiem“. 

— „Człowiek — twierdzi Wasilewski — od- 
kad pojawił się na ziemi, począł ujarzmiać przy 
rodę. Aż wreszcie ujarzmił ją tak gruntownie, 
że poczynają mu włosy stawać z przerażenia, 
aby w pustce przestrzeni nie został sam na 
sam z trupem“. s s 

Jest to argument uczuciowej natury. . Już 
trochę dalej sam autor przyznaje: „Najkultu- 
ralniejszy zdobywca przyrody ujarzmia ją 
w ten sposób. że między nią a człowieka 
wprowadza nowy Świat, świat cywilizacji”. 

Dalej przyznaje Wasilewski, że „kultura od 
daliła się od przyrody”. Więc, jeżeli się odda- 
lila i stale się oddala, to jakżeż trzeba sohie 
wyobrazić wytęskniony przez  Wasilewskie- 
go powrót przez kulturę do natury? Na jąkiej 
platformie złączymy te dwa obce światy. 
ideali- 


Zgadzamy się — są to rzeczy znane: ogól- 
ne podniecenie poety ułatwia jego zdobyw- 
czość. Horyzont się rozszerza. staje się dosłow- 
nie górski, czyli nadziemski. Ale należy zdjąć 
z tych pobudek, z tej intymności serdecznej. 
maskę mistycyzmu czy kontemplatywnego na- 
bożeństwa. Jest to wzruszenie czysto lnadzkie 
a przytem wielką rolę odgrywa tu czynnik nie- 
spodzianki, olśnienia. T. zw. poezja przyrody : 
nie odzwiercicdla w sobic czystego stosuaku . swój 


Wasilewski, kontynuując 


poety do natury, a raczej zawiera kult waka- |styczny punkt widzenia, sądzi, że obcowanie |kie: że w sobie przełamane chowamy stokroć |bry poemat. 


TEATR 


ND 
BIAŁE PIEKŁO 


Porywająey dramal dwojga serc rozgrywający się na majestatycznym, wiecznym lodem okrytym 
3 szczycie niebosiężnych Alp. 
W rolach głównych najwybitniejsi artyści-sportowcy Europy LENI RIEFFENSTAHKL, 
GUSTAW DIESSL, — ERNEST PETERSEN, — oraz znakomity lotnik ERNES T UDET 
Niezwykle Śmiała wyprawa na niezdobyty szczyt Pizz Palii! Olbrzymia lawina niosąca śmierć 
i zagładę. — Uwięzieni wśród lodowców. — Nocna ekspedycja ratunkowa na nartach. — 
Szczyt emocji i dramatycznego napięcia. 
Nadprogram arcywesoła farsa amerykańska, oraz najnowsze 
= Zdjecia z całego świata. 


NĄ R RÓ 0 7 MEK 
Specjalna ilustracja muzyczna wielkiego zespołu orkiestry pod batutą p, A. Górzyńskieg © 
Początek seansów w dni powszednie o:godz. 5, 7 i9 wiecżór, we święta o godz. 3 popołudniu" 


Ratujmy ubiory ludowe! |. 


Rozpaczliwe zanikanie ludowych ubiorów na wsi, — Kultywujcie w młodzieży zamiłowanie 
do pięknych i bogatych strojów ludowych! 


“ z dnia 8-go maja 1980. 


Kraków, 
św. Gertrudy 5 


ZE 
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Monumentalny twór 
zrealizowany kosztem 
nądiudzkich wysiłków! 


PALU 


szkolną w Krakowie, spotkałam cztery inne 
wycieczki w  ubiorach ludowych, co na tem 
miejscu podnoszę z wielkiem uznaniem. a były 
to dzieci z okolicy Częstochowy, uczenice 8€- 
minarjum z Radzymiua i uczenice szkół rospo 


darczych z Łodygowie į Podegrodzia. Żachę- 
cone widokiem ubiorów ludowych moje miej- 
skie dziewczynki  przemyśliwały potem nad 


zrobieniem sabie gorsetów ji fartuszków. a pa- 
znanje z uczenicami tak ubranemi utkwiło im 
w pamięci. że szukały miejscowości na mapie 
i umiały opowiedzieć. jak się ludmość ubiera 
w tamtych stronach. Ze wzgledów narodowych 
etnograficznych i poczucia piekna. stroje ludo- 
we powinno się wskrzesić, dbać, by nie zanikły 
i przy wszelkich uroczystościach zachęcać star 
szych i młodzież. by się ich nie wstydziła. nie 


pogardzała niemi i chętnie w nich  wystapo- 
wała. A. T. 
JskierkKi. 
a] 
Już kopią! 


Zaczyna się. Właściwie zaczęło sie już gru- 
bo dawniej. Jeszcze w marcu, kiedy śnieg 

przysynał pola. jadąc z Krakowa, widziałem 
z pociągu za Podgórzem Ż2 wyrostków, ugania 
jacych po boisku z posblapanemi blotem ko- 
lanami. Był to mecz pođmiejskiego klubiku 
„bez względu na pogoję". 

Kiedy się publiczność wyrsypała onegdajszej 
niedzieli z meczu. zalała dosłownie ul. Wolską. 
Niemożna przejść pod jaąd. Api rusz, Takis 
to wszystko czerwone. rozgorączkowane, dys- 
kutujące. Już wszyscy zaczynają tracić głowę 
dla wysiłków owych 22 bohaterów. latających 
pomiędzy dwiema bramkami. Ta jednostron- 
ność futbolu musi razić ludzi harmonijnych. 
Nie mówiąc o kulturze ducha. -—— sam entu- 
zjazm dla sportu nie został skierowany me 
wszystkie dziedziny tegoż sportu. Widzimy kla 


z przyrodą daje artyście maximum najpiękniej- 
szych i najczystszych wrażeń i wzruszeń. 
W obliczu natury przychodzi na artystę chwi- 
la słabości, liryzmu, natchnienia w pojęciu ro- 
mantycznem. Odpawiadamy: — artyści i póeci 
przyjeżdżają „na łono natury“, aby zaczerpnąć 
świeżego oddechu, zdrowego powietrza gór, 
przestrzennego widoku, wysokich linij szczy- 
tów. Ktoś, kto się urodzi na roli, wśród dym- 
nej chałupy i krów, może tych natchnień nie 
mieć; dla niego to wszystko jest życiem. Dla 
nas, pracujących w świecie kultury, odczucie 
przyrody nie będzie zwykłym stanem psychicz- 
nym — będzie zajęciem stanowiska. Postawa 
uczuciowa zwycięska, stanowi w tym wypal- 
ku źródło inspiracji twórczej. 

Kto wie, czy Wasilewski nie czuje potrzeby 
zmiany dotychczasowego sposobu odczuwania 
przyrody przez artystów, bo np. przeciwsta- 
wia (ioszczyńskiemu Tetmajera, pisząc z tej 
okazji 6  „przybórach romantycznych” tego 
pierwszego. Jeżeli już między tymi poetami 
odczuwa zmianę stosunku wobec natury, to 
powinien tembardziej wyczuć konieczność ta- 
kiej zmiany u artystów i poetów nowej sztuki. 
Nie jest on nawet zasadniczo przeciwny temu. 
Pisze przecież: „misterna budowa Świata ludz- 
kiego, gdzie już duch tworzy, nie może być 
powierzana wyłącznie surowym  instynktom 
natury. Nie materjałem już jesteśmy przyrody, 
ale sami tworzymy nad nią nadhudowę, two. 
rzymy nowe słońce“. 

' Tak — o to nam właśnie idzie. Idee nowej 
sztuki w stosunku do przyrody, są właśnie ta- 


Nr. 114. 


syczne konkurencje sportowe, które nie cieszą 
się uznaniem publiczności. Przed dwoma laty 
byłem na mistrzostwach  lekkoatletycznych 
okręgu krakowskiego, gdzie padło parę rekor- 
dów (na boisku wojskowem na Małych Bło- 
niach); na trybunach było ze sto osób wszyst- 
kiego. A kiedyś, parę tysięcy osób wygniata- 
ło skutecznie trybuny „Wisły. Nie robimy 
prawie (dla braku zainteresowania) zawodów 
wioślarskich. hippicznych i t. d. 

Zdala od cielęcych zachwytów nad pilką 
nożną, należy mieć szacunek do giętkich mu- 
skułów i mocnych łydek. Owych ..11 przed zło- 
cong bramką“ jak icb nazywa Montherlant, 
musi zrzucić z siebie maskę enobizmu i bo- 
haterstwa. IT tak, jeżeli Łędzie kiedyś rozdawa- 
na najwyższa nagroda svortowa świata, to nie 
otrzyma jej Zamerra. tramkarz ..Bareclonv*, 
bożyszcze Hiszpanji. stojący w bramce, „gło- 
wą oparty o Pireneje”, ale najwspanialszy ża- 
glarz, Alain Gerbault z trzema oceanami, scho- 
wanemi w kieszeni, lub niewinny drągal, mło- 
dziutki Charles Lindberga niosący Atlantyk na 
plecach. (maf.). 


$port. 


Awionetki polskie w raidz'e nad Europą 


Awionetki polskie wystania po raz pierw- 
szy na arenie współzawodnietwa międzynarodo- 
wego w raidzie awionetek, zorganizowanym 
w lipcu b. r. przez Aeroklub Niemiecki. Ofi- 
cjalna drużyna Polski wystawiona przez Aero- 
klub R. P.. składa się z trzech awionetek 
RWD 2. i trzech RDW 4. Typ RDW 2. znany 
już jest z zeszlorocznczo raidu po Europie i 
rekordu wysokości ‘por. Żwirko). Ponadto etar 
tuje szereg awionetek, zgloszonych przez wy- 
twórnie i krajowe kluby lotnicze. 

Najważniejszą częścią zawodów będzie lot 
okrężny dookoła Europy na przestrzeni ckoło 
7.500 klm. Nad t*rytorjmn Polski trasa prowa- 
dzić będzio przez lotnisko w Poznaniu i War. 
szawie,, na odcinku: Wrocław— Poznań—War- 
szawa— Królewiec. 


KALENDARZ WIOŚLARZY, 


Terminarz regat wiaślarskich w nadchodzą- 
cym sezonie przedstawia się następująco: 

13. 6 regaty w Płocku. 22. 6 regaty w Kra- 
kowie, 29. 6 lub 13. 7 regaty w Wilnie, 29. 6 
regaty w Warszawie. 6. T regaty w Bydgósz- 
czy, 20. 7 regaty w Poznaniu. 2. i 3, 8 mistrzo- 
stwa Polski w Bydgoszczy, 17. 8 mistrzostwa 
Europy w Leodjum (Relgiaj, 17. 8 regaty we 
Włocławku. 21. 8 regaty w Wilnie i Łomży. 
T. 9 regaty w Warszawie. 14. 9 regaty kobiece 
w Warszawie. 


ZARZĄD DRUKARSKIEGO KLUBU K. S 
„ORLĘTA. 

Walne Zgromadzenie ('rukarskiego RJ, Sport. 
„Orlęta* wybrało nowy Zarząd z prezesem Ša- 
kaszkiewiczem na. czele. Adres sekret. D. K. S. 
„Orlęta — Kraków, ul. Czysta 19, II. p. front. 


j Od wydawnictwa. 


Celem uregulowania nakładu 
prosimy o najrychlejsze uregu- 
lowanie prenumeraty. 
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wspanialsze slońce, od tego, które jest dyrekto- 
rem naszego planetarnego systemu, od tego, 
które nam świeci codziennie. 

I teraz, kiedy już Wasilewski uwierzył 
w nieporówuaną wyższość duchy nad naturą, 
która nie jest bóstwem, a tylko naszą służą- 
cą — zgódźmy się na parę stwierdzeń uczu- 
ciowych. ale prawdziwych: Wierzymy w wiel- 
kość gór. Na górze Sinaj objawił się Bóg Moj- 
żeszowi w gorejacym krzaku, na górze Gol: 
goty rozpięto ramiona Chrystusowi. Z gór wi- 
dać więcej, niż z dolin. Góry otaczamy podzi- 
wem, aureolą, kultem. Ucieleśniamy w górach 
szczyty ludzkości i wzloty najwyższych aspi- 
racji. Góry sa wielkie i wysokie; chcielibyśmy 
w myślach i wzriuszeniach umieścić w uich to, 
co w nas jest wielkiego i wysokiego. 

Alo jeszcze ten niepoprawny fetyszysta aa- 
tury porywa się na rozczulenie nad sonetem 
J. Gw. Pawlikowskiego p. t. „Kwiaty zdradli- 
we”. Nad temi kwiatami unoszą się myśli auto- 
ra, porównane do pszczół: 


r 


Myśli pszczoły nad kwiatu kieli khem uwisły, 
ciekawe, co znów rymu wyciągną niewody? 
A wtem twarz mi pobladla — a z oczu lzy 
trysły. 
Omawiając ten wiersz, Wasilewski konklu- 
duje: „Te łzy poetów są brylantami w koronie 
cywilizacji”,  * 
Gdzież tam! Prawdziwi poeci nie płaczą 
w obliczu natury, Nabierają radości i odwagi” 
świat jest piękny. I postanawiają napisać do- 
Jalu Kurek, 


Co skhuchiać 
TD frakowie. 


Kraków, dnia 21-go maja 1930. 
Piątek 2: św. Atanazego. 
Sobota 3: Królowej Korony Polskiej. 
Sobota 3: wsch, słońca o godz, 4.34, 
zach. o 19.20. 
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NOWE CENY PIECZYWA. Od piątku 2 
maja mogą być pobierane w sklepach piekar- 


nianych jak i w sklepach spożywczych najwy- 
żej następująco ceny: 1 kg. chleba żytniego 
jasnego z kminkiem lub bez 42 gr.. 1 kg. chleba 


żytniego ciemnego 36 gr, 1 kg. chleba pszenno 


razowego 59 gr. i 1 kg. chleba pszenno-żytnie- 
go z kminkiem 51 gr. 5-cio 


conajmniej 5 i p% dkg.. 


najmniej 5 dkg. zaś D.cio gr. bułka wiedeńska 
conajmniej 4 dkg. 

STAŁE POŁĄCZENIE AUTOBUSOWE 
KRAKOWA Z OJCOWEM zostało uruelrom:o- 
ne w dniu wczorajszym. 7 głównego dworca 
autobusowego w Krakowie (Plac św. Ducha) 
wyjeżdżają wozy co godzinę począwszy od 8-ej 
rano. Ostatni wóz z Krakowa odchodzi o godz. 
18.380, Z Ojcowa do Krakowa pierwszy wóz 
o godzinie 6.45 rano. ostatni o godz. 22; 

OTWARCIE KOMUNIKACJI PRZEZ 
PARK MIEJSKI „LAS WOLSKI“ Z dniem 
1 maja b. r. otwarty został ruch kołowy i auto 
mobiłowy droga główmą Aleji Miejskiej Kasy 
Oszczędności. 7 powodu wązkiej drogi w te- 
tonie pagórkowatym o licznych serpentynach, 
ruch utrzymuje się nadal tylko w jednym kie- 
runku t. j}. z Krakowa przez Wolę Justowską 
do Bielan. 

SZCZEPIENIE PRZECIWBŁONICZE MŁO- 
DZIEŻY SZKOLNEJ. Po ukończeniu szezepień 
ochronnych  przeciwdyfterytycznych w Żłób- 
kach. przystępuje Miejski Urząd Zdrowia do 
ochronnego szczepienia młodzieży szkół pow- 
szechnych miejskich. Szczepienia te odbywać 
sie beda codziennie m wyjątkiem niedziel 
i świąt ol 2 b. m. od godziny 1 i pół do 4-tej 
pop. w głównym gmachu Magistratu (Ambula- 
torinm lamp kwarcowych TIL. pò. 

SPRYTNY KAWAŁ ZŁODZIEJSKI.. Do 
kupca Jzaaka Leimera, z Wieliczki przystąpił 
na ul. Starowiślnej jakiś osobnik, który pedal 
sie za omigranta i poprosil go 6 opisanie mu 
polskich banknotów. których nie znał!! W chwi 
li gdy Leiner udzielał mu wyjaśnień, rzekomy 
emigrant skradl mu 600 zł. 

Ma L 2 
ZAWIADOMIENIA I KOMUNIKATY. 


TELEFON RBOCHNIA—CZECHOSŁLOWACJA. 
? dniem 1 maja b. r. został wprowadzony ruen 
telefoniczny między Bochnią a nast. miejscowo- 
ściami w Czechosłowacji: Cesky Tesiu. Mor. Ostra- 
wa. Karjovy Varv. oraz Marjanske Tazne. 

O KSIĄŻKI DLA KOŁA INWALIDÓW, Po- 
wiatowo Kolo Zwiazku Inwalidów Wojennych 
Rzplitej Polskiej zwraca się Da tę drodze do pi- 
bliczności z prośbą o dary w książkach dla nowo 
założonej hibljoteki Powiatowego Kola w Rynku 
glównym L. 17 1. p. Biuro jest czynne w dnie 
powszednie od godz. 9—13 i 16—19, w soboty od 
godz. 9—14-toj. Pa, 

ROLA WYCHOWAWCZA HARCERSTWA. 
Naukowy Instytut Katolicki zaprasza na powyż- 
czy Odczyt, który wygłosi p. Małkiewiczowa dnia 
ego maja o godz. 18-tej w Instytucie, ul. Pijar- 
eka A 

PRZEMIŁA BAJECZKA „O KRASNOLUD 
KACH I SIEROTCE MARYSI“ hedzie w dniu 11 
b. m. © godz. 11.30 przed południem inangnracy|- 
nem przedstawieniem teatrn dla dzieci i mlo- 
dzieży w „Bagatelić przy ul. Karmelickiej D. A. 
Wytrawne sily artystyczne. pomysłowa reżyserja 
i wspaniałe kostiumy stworzą eslos. która swym 
artyzmem wykonania porwie wszystkich widzów. 
Bilety do nabycia w przedsprzedaży w kasie tc- 
atru „Bagatela* codziennie od godz. 9-iej rano. 

WALNY ZJAZD KONSTYTUNJĄCY „TOWA- 
RZYSTWA OBRONY ZIEM WSCHODNICH“ 
alhadzie się Widniu 3 b, m. o godz. i-tej przed 
południem w Krakowie, w sali Małoj. tow. Roln. 
przy placu Szczepańskim L. 8. Na porzadku dzien- 
nym: 1) wybór Zarząła Głównagu i Rady Nad- 
zorczej, 2) wadoski. 

A PE EE) 
TEATR IM 14. SŁOWACKIEGO. 

Sobota po południn, „Samuel Zborowski” 
(przedet. dla nitodzieżv), 

Sobota wieczór: „Zemsfa*  (nroczyste przed- 
stawienie w dniu Święta Narodowego 5-40 Maja). 

Niedziela po poł: „Grand Hotel“ fecny zniż).). 

Niedziela wieczór: „Panienka z  dancingu 
(premjera — nowość). 

TEATR PRZY: UL. RAJSKIEJ. | 

Czwartek S: Fewia warszawska z Faliszewskim 
na czele (godz. 715 i 9.15). j 

Sohota 10: Rewa warszawska z Faliszewskim 
na czele (godz. 1.15 i 9.15). 

TEATR „BAGATELA“. 

Środa T: „Dom Fabiot* z Przyhyłko-Potocka 

randą’ Siemaszkowa. $ 
i p 8: Dom Kobiet" z Przybylko-Potocką 

Wandą Siemaszkową. . , 4 
i Piatek Q: Penam Kobiet” z Przybyłko-Potocką 
i Wanda Siemaszkową. 

"TEATR „NOWY“ DLA DZIECI (BAGATELA). 

Niedziela 11: „O krasnoludkach i sierotce 
Marysi". 
REPERTUAR KINOTEATRÓW. 

WANDA: „Biała piekto“ (Piz Palin. 

SZTUKA: „Hadżi Murat Bila szatan) 
dźwiękoww. 

BAGATELA: f 
czarne oczy“ (w roli gł. Collen 

NOWOŚCI: „Adjutant cara“ 
Mozżnchin). 

CORSO: „Upiór oceanów". ' 


film 


D „Jago niewolmieać. 2) „Jej 
Moore). 
(w roll gł. iwan 


groszowa bulka 
wodma z przemiału 65% winna posiadać wagę 
z przemiału 45% co- 


„GŁOS NARODU" z dnia $8-go maja 1950. 


ya "= 


Osoby, towarzyszące uczestnikom Zjazdu 
naukowego im. J, Kochanowskiego w Krako- 
wie będą mieć prawo — za opłatą wkładki 
zniżonej w wysokości 10 zł. — do udziału 
w posiedzeniach Zjazdu, oraz do wstępu na 
wszystkie imprczy, związane ze Zjazdem (wy- 
stawa. koncert, „Odprawa posłów greckich). 
Komitet Zjazdu w porozumieniu z Towarzy- 
stwem Naucz. Szkół Średn. i Wyższych oraz 


dla uczestników Zjazdu pomieszczenia różnych 


zl. za dobe). Ze względu na żywy ruch tury- 
styczny ř zjazdowy w Krakowie w okresie 
Zielonych Świąt Komitet będzie mógł zapew- 
nić kwatery tylko tym osobom, które złożą 
z góry zapłatę. 

Wysokość kwoty będzie mógł każdy uczest- 


WARSZAWA: „Czerwona szabla”. 

APOLLO: „Karuzela grzechu. 

UCIECHA: „Zlote piekło“ (w' roli gł. Dolores 
del Rio), film cźwiękowy. 

— e a | m a 

WIECZÓR SZOPENOWSKI Marji FEDERO. 
WICZOWEJ w moelorecytacji własnych poezji 
(po występach w Rzymie — przed wyjazden: 
do Paryża) ze współudziałem znanego pianisty 
Prof. Dra Ginsberga zə Lwowa odkędzie się 
jutra w sobotę 3 maja w sali Bolońskiego. 

LUDMIŁĄ BERKWITZ, pianistka wystąpi 
dziś w piatek. dnia 2 bm, w sali Bolańskiego. 

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO. Naj- 
bliższą premjerą jest St. Krzywoszewskiego .Pa- 
nienka z dancingu*. w której główne rolę odtwo- 
Iza pp: Klońska. Kostecka, Łozińska, Gsuchow- 
sku, Zalewska. Dabrowski. Tabisiak.  Grokeki, 
Kaczmarski, Kułakowski. Hierowski, Pawłowski, 
Locdl, Senowski, Szymhorski Tnrski, W niedz'e- 
le po poludniu po  dluższej przerwie „Grand 
Hotel". 

TEATR PRZY UL. RAJSKIEJ 12. We czwar- 
tek 8 b, m. i w sobotę 10 b. m. po dwa przedsta. 
wienia a godz. 1.15 i 915 wieczór wspaniałego wi- 
dowiska rewjowego: „l iu-liu! Ha-ho! Pi-pi! No-no*! 
Tadeusz Faliszewski, niezrównany piosenkarz 

najgłynniejszymi przebojami stolicy, Stanisław 
Woliński, filar granitowy humoru stoliev. Halina 
Kidawska, znakomita wodewilistka. Bolejo Kamiń- 
ski. ulmbienice wszystkich i uajlepsze w Polsce 
girly Roszutskiego. to nazwiska występowiezów, 
które mówią wszystko za siebie, Bliższe szezegó- 
iy wkrótee podadzą afisze. a bilety już do naby- 
cia w przedsprzedaży w sklepie p. Rudnickiego, 
Linja A—bB. s 

NELLY PIRCHHOF =— JÓZEF NANOWARDA, 
śwjiotui artyści opery państwowej w Wiedniu. wy- 
stapia'z jedynym koncertem w Krakowie w nie- 
dzielę 4 h, m. w Starym Teatrze i wykonają ho- 
gaty program, złożony z pieśni į ary] operowych. 


Pi 


1 maja „po kulach“ 


Pod niedobremi auspicjami atmosferyczne: 
mi rozpoczęło się wczorajsze J-majowe ..święto 
rohotnicze”. Przy pochmurnym dniu zebrali się 
urzed domem robotniczym PPS. przy ul. Du- 
najewskiego robotnicy socjalistyczni i w po- 
chodzie ruszyli na pl. Kleparski, gdzie na try- 
bunie w otoczeniu czerwonych sztandarów za: 
siedli menerzy socjalistyezni z pošlem Mast 
kiem na czele. Przemówienie, jego obfitowało 
w stersotypowe komunały i szumne demago- 
siezne hasla a jedyną inowacją byly spra: 
dyktatury sanacyjnej i rządów komisarskich 
w Kasach Chorych ostro przez posła Mastka 
napiętnowane i odpowiednio do tego przez to- 
warzyszy „zhańbioneć. Z pl. Kleparskiego 
skierował się pochód ul. Straszewskiego na pl. 
Franciszkański, «dzie socjaliści połączyli się 
z Poale-Sionem i Bundem; czerwone sztandary 
zaprzyjaźnionych organizacyj: socjalistycznych 
i żydowskich skłoniły się na znak powitania 
i łączności. poczem ruszono wśród pieśni mię- 
dzynarodówki i czerwonego sztandaru na Ry- 
nek. W pochodzie niestono transparenty z Nna- 
pisami, jak: „precz z faszyzmem i dyktatura”. 
„precz z rządami komisarskiemi w Rasach 
Chorych“, „żądamy skrócenia slużby wojsko- 
wej“ itd. itd. Pod pomnikiem Mickiewicza po- 
chód rozwiazal sie. 

Ogólna „sensacje“ wywołało ukazanie się 
wozów tramwajowych na linjach o 1 pop. — 
widomy znak powolnego a systematycznego 
kruszenia „twierdzy socjalistycznej” w Krako- 
wie. Publiczność głośno manifestowMa swoje 
zadowolenie na widok zajeżdżających wozów, 
wyrażając życzenie aby na 1 maja najbliższego 
roku komunikacja elektryczna w mieście þyla 
normalna od rana. , 

„Ale dostali nasi po kulach“ —- zwierzało 
się do siebie dwóch czerronogoździkowców idą 
cych pod rękę w zygzakowatych linjach (alko- 
hol przedewszystkiem!) plantami w stronę ul. 
Basztowej. Zwierzenie dosadne a prawdziwe! 


Pobór ogolny. 


na terenie województwa krakowskiego odbq- 
dzie sie od 2 maja do 30 czerwca br. Poboro- 
wi podlegają: 1) mężczyźni urodzeni w roku 
1009, 2) mężczyźni będący w wieku poboro- 
wym, urodzeni w roku 1907 i 1908. którzy 
przy przeglądzie w roku 1929 uznani zostali 


Polsk, Związkiem Turystycznym zarezerwował 


kategoryj i w różnych cenach (0d 5 do 18.50 


Organizada Zjazdu nankowogo: i. | Kachanowokieg 


przez Polską Akademję Umiejętności. 


nik ustalić wedle cennika Związku Turystycz- 
nego, jaki Komitet około 10 maja roześle tym 
wszystkim, którzy zgłoszą udział w Zjeździe. 
Ze względów technicznych będzie możliwe 
przeprówadzenie korespondencji z temi osoba- 
mi, które reflektują na zapewnienie sobie kwa- 
tery w Krakowie za pośrednictwem Komitetu, 
tylko w tym razie, jeśli prześlą zgłoszenia 
uczestnictwa wraz z wkładką 30 względnie 
10 zł. najpóźniej do dnia 10 maja. 

Wszelkie oplaty należy składać w PKO. 
na rachunek Polskiej Akademji Umiejętności 
Nr 154.666. Blankiety nadawcze są do naby- 
cia w każdym urzędzie pocztowym. Uczestnicy 
Zjazdu otrzymają w drodze powrotnej Zniżkę 
kolejową 50 proc. w dowolnej klasie i rodzaju 
pociągu. 


0-24 


zą czasowo niezdolnych do służby wojskowej, 
a więc którym z powodu słabego zdrowia 
ndzielono odroczenia do nowego przeglądu 
(kat, B), 3) mężczyżni będący w wieku pobo- 
rowym i podlegający powszechnemu obowiąz- 
kowi wojskowemu, kiórzy z jakichkolwiek po- 
wodów nie uczynili dotychczas zadość obowiąz- 
kowi stawienia się do poboru, 4) którzy zgło” 
sili się do ochotniczej slużby wojskowej przed 
osiągnięciem wieku poborowego, o ile nie od- 
służyli całkowicie ustawowego okresu czasu 
czynnej służby, 5) którzy zlożyli we właści- 
wym czasie w PKU. podanie o przyjęcie do 
służby ochotniczej, 6) którzy uzyskali obywa- 
telstwo polskie od czasu powstania Państwa 
Polskiego przez uznanie. przez przyjęcie urzę- 
du w polskiej służbie państwowej i przez opcje 
na rzecz obywatelstwa polskiego w myśl od- 
nośnych postanowień traktatów miedzynarodo- 
wych, do rocznika 1883 włącznie. Każdy po- 
borowy obowiązany jest dowiedzieć się o swym 
terminie stawiennictwa we właściwym urzędzie 
gminuym. gi 


Ku czci pracy nad podniesieniem rolnictwa 

Z okazji Święta Narodowego S-ro maja 
odbędzie się dnia 2-go maja o godz. 5-tej pop. 
w Auli Uniw. Jag. staraniem Kółka Rolników. 
Kola. Ogrodników i Koła Spódzielców Aka 
demja Ku czci pracy nad podniesieniem rol- 
nietwa*. Na program złożą się: Słowo wstępme: 
Jerzy Chybowski, Dorobek materjalny rolni- 
ctwa polskiego: Andrzej Scipio, Rozwój kul- 
tury ogrodniczejs Władysław Qleksiński, lea 
współdziałania w rolnictwie: Fiotr Suchodolski. 


Wszechnolski Zjazd delegatów 
pracowników bankowych. 


W dniach 4 i 5 b. m. odbedzie się w Kra- 
kowje VIII Wszechpolski Zjazd Delegatów 
Związku Zawodłowego Pracowników Banko- 
wych Rzeczypospolitej Polskiej z siedzibą w 
Warszawie. Związek. liczący około 5-ciu tysie- 
cy czionków. grupuje wszelkich pracowników 
prywatnych Instytucrj bankowych w Polsce. 
Na Zjazd przybędą delegaci w liczbie 60-ciu ze 
wszystkich centrów i krańców  Rzeczypospoii- 
tej. Uroczyste otwarcie Zjazdu nastąpi w nje- 
dzielę 4 b. m. o godz. 10 rano w sali Boloń- 
skiego. Rynek gł. Palac Spiski w obecności 
reprezentantów władz. Celem Zjazdu jest usta- 
lenie programu prac na rok najbliższy tudzież 
nawiązanie bliskiego kontaktu osobistego mie- 
dzy pracownikami bankowymi wszystkich czę- 
ści Państwa, 


Włamanie do biur w Akademii Górniczej 
W nocy z 30 kwietnia na 1 maja dostali 
się nieznani sprawcy przez wybicie szyb do 
gmachu Akademji Górniczej przy ul. Al. Mic- 
kiewicza, gdzie w biurze sekretarza. na parte- 
rze rozpruli rakiem kasę żelazną, jednak ni- 
czego nie skradli. Stąd usiłowali dostać się do 
drugiej kasy w biurze kwestora. gdzie z powo- 
du silnej konstrukcji kasy tej nie rozpruli, — 
Po dokonawiu włamania zbiegli przez okno. 
Śmierć w bójce. 

Quegdaj odbyła się w tut. sądzie akr. (wr- 
dział TV. karny) rozprawa przeciw Józefowi 
Kalecie, Stan. Wożniakowi. Franc. Grabow- 
skiemu, Józ. Nowakowi i Józ. Rybakowi — 
oskarżonym o zabicie Franciszka Woźniaka. 
Akt oskarżenia zarzucał obwinionym. że dnia 
23 października 1029 r. w Bilczycach targnęli 
się na Śp. Franciszka Woźniaka, tak, że ten 
skutkiem tego życie stracił Przeprowadzona 
rozprawa wykazała, że aranżerem calej awan- 
tury był osk. Józef Kaleta, żywiący nienawiść 
do zabitego. Po całodziennej rozprawie w go- 
dzinach popołudniowych zapadł wyrok. skazu- 
jący Józefa Kaietę na 2 lata, zaś Stan. Wożnia- 
ka, Franc. Grahowskiego i Józefa Rybaka. 
wsżystkich trzech po półtora roku ciężkiega 
więzienia. Natomiast Trybunał : uwolnił dla 
braku dowodów winy Józefa Nowaka, którego 
bronił adw. dr. Józef Lewartowski. 


Katastrofalna burza. 


Nad gininą Wysoką i Stanislawem Górnym 
(pow. Wadowice) przeszla gwałtowna burza. 
w czasie której spalił się od uderzenia pioruna 
dom Anny Giladji. Wskutek silnych opadów 
wezbrał potok przepływający przez obie gminy 
i wystąpił z brzegów spiukując przybrzeżne za- 
siewy, 


Zamordowali gospodarza i podpalili 
jego dom. 
Dnia kwietnia został zamordowany 
sposób skrytobójczy w swojem mieszkaniu 
w Libuszy (pow. Gorlice) Marek Konieczny 
(1. 57), gospodarz przez Aleksandra Ziembę (l. 
30 i Antonine Konieczna żonę śp. Marka, — 
Sprawcy po dokonaniu morderstwa podpalili 
dom Koriecznego, ceiem zatarcia zbrodni, co im 
się jednak nie udalo, gdyż zwłoki wydobyto 
z ognia. Dochodzenia w toku. 
———— m 
PIEŚNI MAJOWE Z WIEŻY MARJACKIEJ. 
Tradycyjnym zwyczajem z wieży kościoła 
Marjackiego rozlegają sie o 6 rano i 4 pop. pie- 
śni nabożne, wygrywane przez strażników na 
trąbkach. Osobliwą tę muzykę trasmituje radjo- 
stacja krakowska. 


AKADEMJA KU CZCI MATKI BOSKIEJ 
KRÓLOWEJ POLSKI 


pod protektoratem gen. Józefa Hallera, od- 
będzie się staraniem Koła Pań Związku Haller- 
czyków w sobotę 3 bm. o 5 pop, w sali Rady 
powiat. (ul. Pijarska 1). W programie: Zagaje- 
nie: p. Felicja Kowalewska, „Matka Boża, 
Królowa Polski": przemówienie O. Czesława 
Rapucyna, „Śluby Jana Kazimierza“ własny 
utwór, Michalina Janoszanka. Wstęp wolny. 


O OZDOBIENIU DOMÓW CHORĄGWIAMI 
I OKIEN NALEPKAMI. 


Komitet Obywatelski ku uczczenia Święta 
Państwowego w dniu 38-go Maja zwraca się do 
wszystkich właścicieli realności, by domy swe 
przyozdobili w tym dniu w chorągwie o bar- 
wach państwowych. Również apeluje Komitet 
do wszystkich mieszkańców, by okna przyozda- 
biali nalepkami iłuminacyjnemi T. S. L. które 
nabyć można we wszystkich" kioskach inwa- 
lidzkich. —— 

INTERESUJĄCY ODCZYT O CHINACH. 


20 lat pracy w Chinach — pod takim tye 
tulem w niedziele + b. m. o godz. T-mej w 
sali Domu Młodzieży Rękodz. (ul. Skarbowa 2) 

zgłosi odczyt O. G. Piotrowski, b. administra- 
tor Syberji oraz wikarjusz gen. ks. bisk. Śli- 
wowskiego z Władywostoku. Odezyt będzie 
ilustrowany filmem ze sztuki chińskiej i prze- 
szło 100 przeżroczami. Bilety wstępu b. niskie 
przy wejścia na salę. Należy dodać. że mini- 
sterstwo oświaty przychyliło się do prośby 
Kuratorjum krakowskiego i zezwoliło dyrek- 
cjom wszystkich szkół krakowskich na udział 
młodzieży w odczytach O, Piotrowskiego o Chi- 
nach. O. G. Piotrowski zamieszkał u 00. Ber- 
nardynów na Stradomiu, pod tym więc adre- 
sem PP. Dyrekcje szkól mogą zwracać się 
w sprawic ewentualnych odczytów dostojnego 
Prelegenta 


ŚWIĘCONE DLA DZIECI NA NOWEJ WSL 


Komitet Opieki nad młodzieżą szkolną 
urządził w sali Sodalicji Marjańskiej przy ko- 
ściele Ks. Ks. Misjonarzy na Nowej Wsi świę- 
cone dla tej dziatwy. Po poświęceniu darów 
przez Ks. Dyr. Kałężnego i po pieknej jego 
przedmowie, zasiadła młodzież w liczbie 70-ciu 
do zastawionych stołów. W czasie uroczystości 
dzięci popisywały sie śpiewem j deklamacjami. 
Nastrój wśród młodzieży byl niezwykły. a 
uśmiechnięte twarzyczki dzieci mówiły. jak 
miło i błogo ten czas przy wspólnym stole spę- 
dziły. 


NOWY WYDZIAŁ ARCHITEKTÓW 
WÓDZTWA KRAKOWSKIEGO. 
Nowy wydzial krakowskiego Związku archi 
tektów wybrany na Walnem Zgromadzeniu w 
dniu 17 kwietnia ukonstytuewał się w naste- 
pującym składzie: Prezes Arch. Mączyński 
Franciszek. Wiceprezes Arch. Krzyżanowski 
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WOJE- 


Wacław. Sekretarz „Arch. Fiłipkiewicz Stani- 
sław. Skarbnik Arch. Burstin Marjan.  Bibljo- 


tekarz Arch. Struszkiewicz Jerzy, Wydziałowi 
Arch. Wojtyczko Ludwik i Arch. Strojek 
Stefan. 


„FRANCJA W ALGIERZE", 


Pan Paweł AZAN. Generał sztabu armji 
francuskiej, który przebywał prawie calą swoja 
karjere wojskową w Afryce północnej. wygłosi 
odezyt „la Trance en Algerie* dnia 5 maja 
o godzinie f-mej wieczór w sali Muzeum Prze- 
mysłowego przy ul. Smoleńskiej Nr. 9. w Kra- 
kowie — z okazji sefnej rocznicy zajęcia Algie- 
ru przez wojska francuskie. — Wstęp wolny. 
———— 


Btr. B. 


Życie źospodarcze. 
Zamknięcie dwóch hut szklanych 


z powodu braku zbytu, 


Sytuacja przemysłu szklanego w Polsce od 
dłuższego już czasu była poważna. Pogarsza- 
jące się położenie i brak zbytu zmuszały huty, 
posiadające kilka pieców, do kolejnego ich 
gaszenia, Obecnie wskutek rozpaczliwej sytua- 
cji poszczególne huty stanęły wobec koniecz- 
ności całkowitego wstrzymania produkcji. We- 
dług nadeszłych wiadomości z Piotrkowa. za- 
rządy hut szklanych Kara i Hortensja, zatrud- 
niających około 1500 robotników, wypowie- 
działy pracę robotnikom z terminem dwutygod- 
niowym. Huta szklana Karą produkuje szkło 
taflowe, zaś huta Hortensja kryształy, szklo 
lampowe, stołowe i t. d. Obok huty Hortensja 
kryształy wytwarza w Polsce jedynie jeszcze 
huta Zawiercie, 


W Polsce najtańsza robocizna. 


Najwyższe zarobki w Stanach Zjedn., Kanadzie 
i Anstralji, 


Ekonomista angielski, prof. Richardson, wy 
głosił w tych dniach w londyńskiem Królew- 
skiem Towarzystwie Statystycznem odczyt 0 
realnych zarobkach robotników w poszczegól- 
nych krajach. Przy ustalaniu wysokości tych 
zarobków w poszczególnych państwach uwzglę 
dni nietylko stosunki walutowe, lecz i siłę na- 
bywczą pieniądza „oraz odmienny indeks cen 
artykułów pierwszej potrzeby w różnych kra- 
jach. Przytoczone poniżej cyfry odnoszą się 
do roku 1930 i sporządzone zostały na podsta- 
wis przeciętnej płacy za godzinę pracy robotni- 
ka przemysłowego (przy uwzględnieniu zarob- 
ków w przemyśle budowlanym, maszynowym, 
meblowym,  elektrotechnicznym,  transporto- 
wym i t. d.). Zarobki te odnoszą się tylko do 
miast wielkich, Przyjmując realny zarobek o- 
botnika angielskiego 100, Richardson ułożył na 
stępującą tabelkę realnych płac robotniczych 
w. poszczególnych państwach gw styczniu b. r.): 

Stany Zjednoczone A. P. 197, Kanada 165, 
Australja 148, Szwecja 108, Danja 107. An- 
glja 100, Irlandja 97, Holandja 87, Niemcy 78, 
Szwajcarja 17, Czechosłowacja 70. Polska 62. 

Tak więc, według obliczeń Richardsona, 
największe zarobki mają robotnicy w Stanach 
Zjedn., Kanadzie i Australji. Jeżeli idzie o pań- 
stwa europejskie, to tutaj robocizna najdroższa 
jest w państwach północnych, najtańsza zaś — 
w Polsce, i 


Zryczałtowanie podatku obrotowego 
dla drobnych płatników. 


Izba Przemysłowo-Handlowa w Warszawie 
przedstawiła p. Mimistrowi skarbu projekt zry- 
czałtowania podatku obrotowego dla drobnych 
płatników, Ryczaktowej formie poboru podle- 
gałyby  przedewszystkiem przedsiębiorstwa, 
których obrót roczny nie przekracza 50.000 zł. 
w większych miastach i 40.000 zł. w innych 
miejscowościach. 

W granicach powyższych cyfr stworzono- 
by siedem grup przedsiębiorstw według wiel- 
kości obrotu i każde przedsiębiorstwu zaliczo- 
noby do łednej z grup na podstawie osiągnię- 
tego przez nie przeciętnego obrotu z ostatnich 
lat. Sumę podatku, przypadającą na poszcze- 
gólnego płatnika, możnaby otrzymać różnemi 
sposobami, które Izba w projekcie swoim szcze- 


gółowo przedstawiła, przyjmując za podstawę | 


jej obliczenia 1% stopę podatkową. Jak wia- 
domo, Ministerstwo skarbu opracowało rów- 
nież własny projekt  zryczałtowania podatku 
obrotowego, znacznie różniący się od projektu 
warszawskiej Izby przemysłowo-handlowej, 
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Rozporządzenie o nadzorze nad wyrobem 
i przewozem mięsa. 


Na podstawie rozporządzenia 
Rzeczypospolitej o nadzorze 
żywności przygotowywany jest obcenie w de- 
partamencie. zdrowia Min, Spraw Wew:iętrz- 
nych projekt rozporządzenia ministra w spra- 
wie nadzoru nad wyrobami artykuł. mięsnych i 
rad przewozem i sprzedażą mięsa. 

Rozporządzenie to w sposób szczegółowy 
ckreśla pojęcie wszelkich artykulów mięsnych 
i wskazuje jakie gatunki mięsa są dozwolone 
w sprzedaży, Poza mięsem surowem regulują 
wymienione przepisy sprawę wyrobu kiełbas 
i wędlin, określając dokładnie jakie dodatki 
mogą być do tych artykułów dodawane. 


Prezydenta 


W sprawię konserw mięsnych określa się | specjalnej statystyki bezrobocia. 


w jakich naczyniach (puszkach) konserwy mo- 
gą być sprzedawane. 

W nastepnych artykułach przepisy normują 
sprawę przewozu mięsa, określając dokładnie 
model wozu, jakiemu winny odpowiadać wszel 
kie wozy przeznaczone do przewozu mięsa. 
Również kwostja jatek i miejse sprzedaży mię- 
sa jest w przepisach doskonale njeta. przyezem 
wskazuje sic nawet na jakich klocach i z ja- 
kiego drzera mcże się odbywać dzielenie mię- 
sa Sprawa rzeźni nie jest w przepisach poru- 
szona. 


nad artykułami į 


„GŁÓS NARODU“ z dnia 3-g0 maja 1930+ 


Dicmotwany dotycza warg mootów weksla 


w Banku 


Polskim. 


W MARCU ZAPROTESTOWANO 5.99% WEKSLI. 


' W miesiącu marcu, odsetek weksli za- 
protestowanych w Banku Polskim wykazał 
wysokość zupelnie nienotowaną od Czasu 
istnienia Banku Polskiego. Wprawdzie w pa 
równaniu z lutym wzrosła ilość tych weksli 
stosunkowo nieznacznie. gdyż odsetek wek- 
sli protestowanych wwnosił w lutym 5.02 
procent, jednakże w marcu podniósł się do 
5.09 procent. Jest rzeczą charakterystycz: 
ną iż w latach 1925—1928 odsetki zapro- 
testowanych weksli w marcu wahały się od 
1.72 procent do 3.67 procent. w roku zaś 
ubiegłym z powodu klęski żywiołowej, c5.ve; 
zimy polączonej z zawiejami śnieżnemi, któ- 
rej skutki dały się odczuć w całej pelni 
w tym miesiącu, stosunek weksli zaprotes- 
towanych do calej sumy weksli płatnven 
osiagnal wyjątkową wysokość 5,12 procent. 
Mimo tych wyjątkowych okoliczności 0: 
setek ten okazał się jednak jeszcze nizszy 


Ii jest bezrobotnych W pos 


' Wizrost bezrobocia jest jednym z Majcha- 
rakterystyczniejszych przejawów obniżenia się 
powszechnej konjunktury gospodarczej, obser- 
wowanego w czasach ostatnich na całym nie- 
mal świecie. Diatego też nie od rzeczy będzie 
zaznajomić się nieco bliżej z cyframi, ilustrują- 
cemi stan bezrobocia w poszczególnych kra- 
jach świata. Zaznaczyć jednak należy. że po- 
dane poniżej cyfry opierają się na oficjalnych 
danych statystycznych, które od cyfr rzeczy- 
wistych zazwyczaj są znacznie niższe. 

W Angiji na początku marca bylo 1.582.000 
bezrobotnych (13.1% ogólnej liczhy ubezpieczo 
nych robotników) wobec 1.430.000  hezrobot- 
nych w tym samym miesiącu roku ubiegłego. 

W Belgii z ogólne; ości 608.594 ubezpie- 
czonych robotników było w miesiącu lutym 
całkowicie bez pracy 22.468 robotników, 
25.140 robotników natomiast częściowo miało 
zatrudnienie; 

"W Czechosłowacji na początku roku bic- 
żącego zarejestrowanych było 30.170 bezrobot- 
nyhe (wobec 31.819 na początku roku ubiegle- 
go). W chwili obecnej, według obliczań: Mini- 
sterstwa opieki społecznej jest w Czechosło- 
wacji około 70.000 bezrabotnych; 

W Danji pod koniec lutego było 58.440 bez- 
robotnych ma ogólną liczbę 288.000 robotni- 
ków; w roku ubiegłym w tym samym  czasić 
zarejestrowano w Danji 71.000 bezrobotnych; 

W Finlandji dnia 15 marca było 13027 
osób bez zajęcia wobec 3.190 bezrobotnych w 
marcu roku ubiegłego; 

We Francji w ubiegłym miesiącu zarejestro- 
wano 13.027 bezrobotnych; zasilki wypłacano 
jednak tylko 1.484 bezrobotnym; 

W Holandji na ogólną liczbę 899.000 ubez- 
pieczonych robotników było na“ paczątku Tu- 
tego 69.158 bezrobotnych, t. j. 12.7% wobec 
16,2% w lutym r. ub.; 

W lItalji liczba bezrobotnych na początku 
lutego wymosiła 466.230 osób wobce 461.889 
w lutym r. ub.; i i 

W Japonji przypuszczalna ilość bezrobo- 
tnych wynosi w chwili obeenej około 800.000 
osób; h 

W Kanadzie, według statystyki organiza- 
cyj zawodowych. na początku lutego bez pra- 
cy było około 16.8% ogólnej liczby ubezpieczo 
nych robotników (wobec 6.3% w lutym r. ub.): 

W Niemczech na początku marca bylo 
2.313.000 bezrobotnych, t. j. 23.7% ogólnej 
liczby robotników wobec 22.3% w tym samym 
czasie roku ubiegłego; . 

W Norwegji zarejestrowanych było w mar- 
cu w miastach, liczących powyżej 5.000 miesz- 
kańców, ogólem 22.585 bezrobotnych wobec 
23.600 bezrobotnych w marcu r. ub." 

W Polsce na początku lutego było” 249.162 
(w marcu 295.612) hezrokotnych wobec 161.000 
bezrobotnych w lutym roku ub.; z 

W Austrji w polowie marca zarejestrowa- 
nych bylo 269.723 bezrobotnych. w roku ubie- 
giym —— 224.035 bezrobotnych; 

W Roeji przeciętna miesięczna ilosć nezro- 
botnych w roku ubiegłym wynosiła 1.490.000 
osób, o stanie bezrobocia w roku bieżącym 
brak narazie danych; Z : 

W Stanach Zjednoczonych nie prowadzi się 
Wedlug da- 
nych ministerstwa pracy zatrudnionych bylo 
w przemyśle amerykańskim na początku mie- 
siąca marca r. b. 90.2% ogólnej ilości rototni- 
ków wohee 95% w maren r. ub. Znaczy to. 
że bezrobocie w Stanach Zjednoczonych wzro- 
sło w ciągu roku mniej więcej o 5%. 
99 ns 


sh 


nej członków swych hez pracy. (0 do 
absolutnej liczby bezrobotnych w ; pheryce 
trudno ecś konkretnego powiedzieć. „wedłng 
rozmaitych obliczeń wala się ona między 3— 
6 miljonami; 


Amery- | 
ah ck $ . i 
kańskie związki zawodowe mają w chwili obec- 


od wysokości odsetka „weksli protestowa- 
nych w marcu roku bież. 

Pogorszenie też stosunków pod 
względem notują i banki prywatne. 

Brak wprawdzie jeszcze oficjalnych cyf! 
protestów wekslowych, za marzec. jakie pu: 
blikuje G. VT. S. ale i te dane. które stoja 
obecnie do dyspozycji potwierdzają pesymi- 
styczne wnioski odnośnie do marca. 

Tak n. p. Izba przemysłowo-handlowa 
w Krakowie przy opracowaniu sprawozda- 
nia o sytuacji gospodarczej w swym okrę- 
gu. obejmujacym calą zachodnią Małonol- 
skę. stwierdziła, że odsetek weksli zaprotes- 
towanych w bankach prywatnych  wzrósi 
w marcu de 13%, wobec 10% w lutym. 
Ogólem zaś w I kwartale zaprotestowano 
w jej okręgu weksli na sumę około 23 milj. 
złotych. 


tym 


M 0 


ciególnych krajach Swala? 


Na Węgrzech boz pracy jesi okcla 14.5% 
ogólnej liczhy rolsotników zorganizowanych. 
wobec 10.9% w lutym r. ub.: 

W Szwecji hylo pod koniec stycznia r. b. 
45.636 tezrebetnych. t. j. około 13.9% ogólnej 
liczhy robotników (w roku ubiegłym 
14.9%): 

W Szwajcarii na poczatku lutego r. b. za- 
rejestrawanych brło 13.482 bezrobotnych wo- 
hec 15.979 w lutym r. ub. 

Cyfry powyższe. — jak już na wstepie za- 
uważono. — cpierają się głównie na  ablicze- 
niach oficjalnych. wobec ezego za absolutnie 
ścisłe uchodzić nie mogą: niemniej jednak na 
ich podstawie możemy sobie wyrobić pewna 
zdanie eo do stanu bezrobocia w poszczegól: 
nych krajach Świata. (CEPS), + 


x cmefici chirześczamodoweśc. 


Nr. 114 


Dnia 28-go ub. m, odbyło się pod 
przewodnictwem prezesa p. Władysława 
Długosza posiedzenie Rady Powszechne- 
go Banku Kredytowego w Warszawie. 

Złożone przez Dyrekcję sprawozdanie 
z działalności za rok 1929 stwierdza dal- 
szy pomyślny rozwój banku w roku spra- 
wozdawczym, , którego wyrazem między 
innemi był zarówno pokaźny wzrost wkła- 
dów krajowych i zagranicznych, jak też 
zwiazana z tem zwiększona akcja kredy- 
towa. i J 

Po omówieniu bilansu oraz rachunku 
zysków i strat za rok 1929 uchwalono 
przedlożyć zwołanemu na dzień 16. maja 
b. r. Walnemu Zgromadzeniu wniosek na 
zatwierdzenie bilansu oraz rozdział zysku, 
wynoszącego łacznie z przeniesieniem za 
rok zeszły zł. 804.741.24. Z sumy tej wy- 
placoną ma być dywidenda w wysokości 

% (w zeszłym roku 7%), oraz udotowa- 
ny kapitał zapasowy dalszą suma złotych 
279.114.19. Zarazem uchwalono przenie- 
sienie dyrektora Dra Hugo Groyeckiego 
z oddziału Banku w Krakowie do Zakła- 
du Głównego w Warszawie, tak, iż dy- 
rekcję Banku w Warszawie stanowić będa 
pp. Dr. Hugo Groyecki i Dr. Emil Spät. 

Po uchwalenia zmian statutowych 
w związku z wejściem w życie ustawy 
o spółkach akcyjnych, zamknięto posie- 
dzenie Rady. 
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Elektryfikacja okolic Gdyni. 
Kooperatywa miejska w Gdyni uchwalita 
projekt magistratu zaciągnięcia nowej pożycz- 
tki w tutejszej Kasie Komunalnej w wysokości 
40.000 zł. na elektryfikację gminy Obluże. le- 
żącej na Kępie Oksywskiej, która nie wchodzi 
iodnak w sklad administracji miasta Gdyni 


PR 
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Porada lekarska. — Owoce powinna pani spo: 
żywać wraz z łupiną. bo to o wiele zdrowiej. A 
jakie pani najchętniej jada? — Orzechy koko- 
SOW... > 


Pokrzywdzenie robotników elektrowni krakowskiej 


Znaczne zmniejszenie zasiłku dla robotników zatrudnionych 


Zarząd clektrowni miejskiej w Krakowie 
wypłacał w poprzednicn latach robotnikom za- 
tradnionym : przez przedsiębiorców jednakowe 
zasiłki świąteczne na Boże Narodzenie i Wiel- 
kanoe, Zasilki te wynosily 15 zi. W roku bie- 
żącym z okazji świąt wielkanocnych otrzyma- 
ła ta katogorja robotników znacznie mniejszy 
zasiłek, równający się płacy dwudniowej. z cz” 
go jedną dniówkę pokryla elektrownia, druga 
przedsiębioren idostarczający robotników. 
W stosnuku do kwoty 15 zł, wypłacanych 
w latach poprzednich. zasiiek ten jest o połowę 
mniejszy, wohee niskisk zarobków © wypłaca- 
nych robotnikom, Wyrazić trzeba zdziwieni». 
że Zarząd elektrowni zdecydował się na tego 
rodzaju zmniejszenie i iak skromnych zasiłków 
świątecznych, zwłaszcza że chodzi o rohotni- 


Sahota 3 maja. 

Kraków (312.8). G. 1158 Sygnał czasu, 12.10 
Poranck muzyczny; 14 Audycja popularna z War- 
szawy: 16 Pieśni majowe z Wieży Marjackiej; 
16.20 Piyty gramofonove: 16.35 „Konstytucji 
3go Maja jako dzieło sziuki” — dr st. Gołąb 
prof. Un. Jag; 17 Nabożeństwo z Ostrej Bramy 
w Wilnie; 18 Audycja dla dzieci i młodzieży, 
18.45 Rozmaitości: 19.10 Wiadomości przyjemne 
i pożyteczne; 19.20 „Przeglad polityki zagranicz- 
nej ubiegłego tygodnia” — dr J. Reguła: 19,58— 
24 Transmisja z Wartza%y; 24 Bojsał z Wieży 
Marjackiej. í 

Lwów (385.1). G. 9 Nabożeństwo z Katedtv 
poznańskiej; 11.58 Sygnał czasu; 12.16 Poranek 
muzyczny z Filharmonji Warszawskiej; 14 Trang- 
misja z Warszawy: 17 Nauhożeństwo z Wilna; 18 
Audycja dla dzieci i młodzieży z Warszawy; 
1845 Rozmaitości: 19.10 ..Znaczenie Towarzystwa 
SIA dla rozwciu kultury polskiej“ —- 
wygłośf dr St. Uhma. wicepr. Tow. Szkoły Lud.: 
19.30 Transmisja z Krakowa: 19.58 Sysnał eza- 
au: 20 Słuchowisko z Warszawy: 20.30 Koncert 
z Warszawy; 22 Feljeton z Warszawy; 23 Muzyka 
taneczna z teatru „Bagateja”. 

Warszawa (1411.7). G. 9.30 Uroczyste nahożeń- 
stwo z klasztoru Jasnogórskiego w Częstochowie; 
11.30 Przegląd prasy krajewej: 1158 Sygnał eza- 
su; 12.10 Popularny’ koncert symfoniczny z Fil- 
harmonji Warszawskiej: Z. Rahcewiczowa (fort). 
A. Dohosz ttenor) i prot Urstein (akomp.): 15.45 
„Kiedy trabka trąbi w poiskiem wojskn”; 16 Kon- 
cert popoludniowy: 16.35 „Trzeci Maj*: 17 Nabo- 
żeństwo z Ostrej Bramy w Wilnie: 18 Audycja 
dla dzieci i młodzieży: 20 „Suita wiosenna” — 
słuchowisko w ukladzie i reż. L. S. Schillera; 
26.30 Koncert wieczorny: 22 „W cichym dworze”. 

Katowice (408.7). G. 19.07 Ze współczesnej twór- 
czości literackiej Śląska; 19.20 Intermezzc « mu- 
zyczne: 19.30 Kpt. R. Śnmowski: „Trzeci Maj ja- 
ko symbol dziejów polskich”. 

Poznań (334.8), G. 9 Nabożeńsiwo z Katedry 
poznańskiej. Święto Królowej Korony Polskiej. 


z ramienia : przedsiębiorcy. 


ków. z pośró których wielu pracuje od szere- 
gu lat w elektrowni. Apelujemy do p. Dyr. Bie- 
lińskiego, oraz do wiceprezydenta Dr. Ostrow- 
skiego, by wyrządzoną robotnikom krzywdę 
przy najbliższej wypłacie naprawiono. 

Przy tej sposobności „ oburzeniem odpiera- 
my oSzczerstwo niektórych delegatów związku 
socjalistycznego, jakoby zmniejszenie , kwoty 
zasiłkowej było wynikiem jakiejs umowy, zīi- 
wartej rzekomo z Dyrekcją elektrowni przez 
delegatów organizacji chrześcijańskiej,  " 

„Związek chrześcijański w tej sprawie wogó- 
le z Dyrekcją nie konierował, a natomiast już 
przed dwoma miesiącami przedłożył Dyrekcji 
i Prezydjum miasta postulaty w Sprawie . po- 
lepszenia położenia robotników, zatrudnionych 
w elektrowni z ramienia przedsiębiorcy, 
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Uroczystość Konstytucji Trzeciego Maja. Kazanie 
wygłosi ks. inf. J. Kłos; chór katedralny śpiewa 
pod Ayr ks. dr Giqburowskiego: 16.40 Kurs wyż- 
szy języka angielskiego; 17 Nabożeństwo z Wilna; 
(TEAME E BOM widą aE 
R Akcje w zaniedbaniu. 

| Nu giełdzie akcyjnej zupełny zastój. W dniu 
„wczorajszym notowano tylko dwa papiery: Ziele- . 
niewskiego i Chybie przy tendencji utrzymanej. 
Zieleniewskiego płacono 55 zł. za Chyhie 31 zł 

Odnośnie do walut, zanotować należy tenden 
„cię zmżkową czeków dolarowych. które notowano 
pw Krakowie po 8.90—8.91 zł. Natomiast gotówka 
dolarowa pozostała bez zmiany, t. j. 8884 de 
18.8944 zl. i » 

OFICIALNA GIELDA WALUTOWA. 

„Warszawa | maja, (Gdansk e 178.81, 173.74, 
112.88; Holandja 858.00. 850.80. 358.00: Kopenha- 
ga 288.63, 239.23, 238.03, Londyn 43.34, 43.45, 
43.28; Nowy Jork 8.06. 8.92, 8.86: Paryż 31,98%, 
|25.07. 34.90: Praga 26,4116. 20.48, 26.35: Nowy 
|Jork wypłaty telegraticznie 8.91. 8.98, 8.80, Szwaj- 
carja 172.88, 173.31, 172.45; Sztokholm 239.69, 
240.29, 239.09: Wiedeń 125.69, 126.00, 125.38; Wło- 
chy 46.74, 4686, 4662; Berlin w obrotach pry- 
watnych 212.65. 

GIEŁDA AKCYJN': W WARSZAWIE. 

Warszawa | maja. Bank Dyskontowy 116 — 
Bank Handlowy 118 — Bank Polski 172% 
Bank Związku Spółek Zarobkowych 715 — We- 
giel 48 — Lilpop 26%, 26% — Modrzejów 11 
11.40 — Parowozy 2134 — Starachowice 1914. 

Pożyczki: 4% premjowa inwestycyjna 116% — 
5% dolarowa 72 — 5% konwergrjna 554 — 7% 
stabilizacyjna 88 — 10% kolejowa 102 — 8% Li- 
sty Zastąwne Banku Gosp. Kraj. 94. 

„, "GIEŁDA W ZURYCHU. 

Zurych 1 maja. Paryż 2023%. Londyn 
25.0714, Nowy Jork 5,15.72%. Belgja 72.00. Wło- 
chy 27.6214.  Hiszpanja 64.00. Holandja 207.65, 
Berlin 123.1214. Wiedeń - 72.7214,  Sztolkhalm 
138.60, Oslo- 138.10, Sofja 3.74. Praga 15.28, War- 
szawa 57.80. i 


Nr. 114. 


Seleśramuy 


z ostatniej chimifi. 


Władze administracyjne agitują na rzecz 
pism „sanacyjnych*, 


Ozynniki administracyjne nie przestają po 
pierać prasy sanacyjnej, Świeżo prasa oglosila 
znowu dwa dokumenty, świadczące, iż pomi- 
mo oświadczenia min. Józewskiego w Sejmie, 
że wyda zarządzenie przeciwko werbowaniu a- 
bonentów do pism sanacyjnych, werbowanie to 
drogą presji odbywa się w dalszym ciągu. 

Oto dokument glówny polieji pułk. Mali- 
szewski rozeslał do komendantów wojewódz- 
kich wezwanie, by zajęli się „uzyskaniem jak 
największej ilości prenumeratorów stałych 
w szeregach Policji Państwowej“ dla „Polski 
Zbrojnej“. 

Starosta w Krasnymstawie p. Fijała roze- 
słał znowu dou rzędów gminnych okólnik z na- 
kazem uregulowania prenumeraty za sanacyjną 
„Ziemię Lubelską”. P. Pijala nakazał donieść 
Robie o wykonanin zalecenia do 20 marca, a 
po upływie tego terminu rozesłał do urzędów 
gminnych. dalej zalegających z prenumerata, 
przynaglenie, w którem podając termin, grozi, 
że jeżeli jego polecenie „nie zostanie wykona- 
ne, wójt i sekretarz gminy zostaną pociągnięci 
do odpowiedziatneści dyscyplinarnejć, 


Lrednoczenie Pracy Wsi i Miast 

przeciw p. Świtalskiemu. 

Warszawa, 1. 5. (Telef. wł) Zarząd Główny 
Zjednoczenia Pracy Wsi i Miast na posiedze- 
niu swojem powziął następującą uchwale: Za- 
rząd Główny Zjednoczenia Pracy Wsi i Miast 
stwierdza ponownie i z całym naciskiem, że 
interes państwa wymaga jak najszybszej stabi- 
lizacji stosunków politycznych, 

Koniecznym warumkiem tej stabilizacji jest: 
1) przeprowadzenie naprawy ustrojn Rzpltej 
w sposób uniemożliwiający powrót stosunków 
politycznych do Stann z przed maja 1926 r; 
2) istotne skonsolidowanie tych czynników 
obozu marsz. Piłsudskiego, które szczerze 
pragną realizacji zasadniczych haseł przełomu 
majowego. 

Zjedn. Pracy Wsi i Miast stwierdza równo- 
cześnie, że nadawanie w terenie BBWR. form 
organizacji partyjnej zaprzecza dotychczasowe- 
mu charakterowi Bloku, który jest i powinien 
być jedynie reprezentacją parlamentarną zespo- 
łu wszystkich czynników, stojących na gron- 
cie przełomu majowego, 

Zawważyć należy, że ten ostatni ustęp 
uehwały jest skierowany przeciwko b. premje- 
rowi Świtalskiemu, który organizuje partję BB. 


Luchwały napad na kupców tódzkich, 

Łódź, 1. 5. (PAT) Ubieglej uocy wladze 
policyjne zostały zaalurmowane zuchwałym 
napadem. którego otiarą padli łódzcy ekspe- 
dytorzy. Późnym wieczorem wyjechał z Łodzi 
samóchód ciężarowy, transportujący towary 
do Zagłębia Dąbrowskiego. Gdy samochód ten 
naładowanu manufaktura, znalaz] się na waz- 
kiej szosie pod lasem tuszyńskimn, nagle na 
zakręcię w pojrzck drogi wyjechał jakiś sa- 
mochód osobowy, z którego wyskoczyli uzbro- 
jeni w rewolwery osobnicy, grożąc Śmiercią 
w razie oporu i żątając wydania towarów. Na- 
pastnicy z blyskawiczną szybkością pzełado- 
wali do swego Samochodu towary, na ogólną 
sumę okalo 50.600 zł.. a następnie skoczyli do 
samochodu i odjechali w kierunku Tuszyna. 
Policja prowedzi energiczne śledztwo w tej 
sprawie. dotychczas jednak na żadne ślady 
vłoczyńców nie natrafila, 

10 TYSIĘCY NAGRODY ZA WYKRYCIE 
SPRAWCÓW UDAREMNIONEGY ZAMA- 
CHU W WARSZAWIE. 

Warszawa, 1. 5. (PAT) Nagroda wyznacza 
na przez komisarjat rządu m. st. Warszawy 
ta wykrycie sprawców nsilowanego zamachu 
na poselstwo sowieckie w Warszawie, została 
podwyższona do sumy 10.000 zł. Obwieszczenia 
o nagrodzie zostały rozplakatowane na murach 
miasta, 

W SEJMIE CISZA. 

Warszawa, 1. 5. (Tel. wł). W Sejmie nie 
oyło zupełnie posłów socjalistycznych. nato- 
miast przybyli bardzo licznie posłowie B. B. i 
B. B. S. zbierający się na herbatkę w prezy- 
djum rady ministrów. Na herbatce u premjera 
byli również miuistrowie Zaleski i Kwiatkow- 
aki oraz wiceminister Pieracki i p. Świtałski, 

OBRADY KLUBU CH. D. 

Warszawa, 1. 5. (Tel. wł) W godzinach 


popołudniowych obradował RI. Mar. h. D. 


nad sytuacja polityczną i gospodarczą. Referat 
sytuacja P Klubu poseł Chaciń- 


o sytuacji wygłosił prezes A' i i 
ski. Klub aprobowat stanowiękp swego prezy- 
djum. 


N 
17 B. M. ROZPRAWA PRZECIW 
SEINFELDOWI. 


Warszawa 1. 5. (PAD. Rezycawi Przec.wo 
- p = 3 AMS 
to Seinfeldowi, <ska.żonemu o odsłuchania 
między 


rozmowy teiefcnicznej, quo Fadzer c 
Prezydentem Mśuckim, a p. premerom B» 
tlem, została wyznaczcna na dzień 17 b. 1a. 
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„GŁOS NARODU“ z 


Berlin 1. 5. (PAT). Prasa niemiecka podaja 
z Paryża: Wczoraj odbyło się zebranie kon. 
stytuujące przedstawicieli najwiekszych ban- 
ków francuskich, biorących udział w utworze- 
nin t. zw. Syndykatu emisyjnego dia obligacyj 
Banku Wypłat Międzynarodowych. isoła fran- 
cuskie przypuszczają, że emisja obligacyj Ban- 
ku Wypłat Międzynarodowych będzie mogła 
nastąpić już w czerwcu, ze względu na to, iż 
dotychczas ani Anglja, ani Włochy nie ratyfi- 
kowały planu Younga. Co do udziału banków 
francuskich w pierwszej emisji obligacyj Ban- 
ku Wypłat Międzynarodowych. to będzie ona 
wynosiła od 75 do 80 miljonów dolarów, nie 
zaś jak dotychczas przypuszczano od 120 do 
150 miljonów dolarów. Wysokość transzy ame- 
rykańskiej, ma być równa transzy francuskiej. 
Oczekują, iż subskrypcja we Francji przewyż- 
szy w krótkim czasie wysokość zakreślonego 


Warszawa, 1. 5. (Tel. wł.), Korespondent 
„Daily Telegraph" donosi, że w ostatnich 


dniach rząd angielski przeprowadził korespon- 
dencję z wicekrólem w Indjach w sprawie sy- 
tuacji. W wyniku wymiany korespondencji 
rząd angielski zgodził się na zastosowanie 
ostrych represyj w Indjach. Oznacza to zgodę 
na aresztowanie Candhi'ego, ponieważ zdaniem 
czynników rządzących w Tndjach, akcja przy- 
wódecy hinduskiego powiększa tylko niepokój. 


Dekret prasowy na usługach 
angielskiego despotyzmu. 


Rząd augielski, w cbliczu  potężniejącego 
ruchu wolnościowego w Indjach, chwycił się 
radykalnych środków obrony. Nie 
zgnieść popularności przywódcy Hindusów 
Gandhiego — gnębi prasę narodową przy po- 
mocy zuanego narzędzia każdej dyktatury i 
każdegy systemu opartego na despotyźmie — 
t. j. dekretu prasowego. Już posypały się na 
niezależną, narodową prase hinduską represje: 


- Pion maja mingt 


Warszawa, 1. (Fel. wl). Zarówno 
w Warszawie, jak i w kraju pierwszy maja 
minął w spokoju. Władze bezpieczeństwa nie 
dopuściły do manifestacyj komunistycznych. 
natomiast pochody PPS. i BBS, odbyły się 
w spokoju. Siły BBS. w pochodzie obliczono 
na 4,500 ludzi. (Pat, który bardzo pilnie zajął 
się reklamowaniem obchodu BBS. podaje 
10.000). Bebesowecy mieli 82 sztandary, i 14 
orkiestr. gdy natomiast cekawiści tylko 47 
sztandarów i 6 orkiestr. Pozatem Frakcja gó- 
rowala nad P. P. 5. C. K. W. bojówką Łokiet- 
ka w liezbie 750 ludzi, gdy P, P. S. nia miała 
ani połowy tego. 

Pochód R. B. S. ruszył z pl. Teatralnego 
i po wyjściu ulicami miasta zatrzymał się przed 
lokalem Okr. Kom. "Robotniczego, gdzie roz- 
wiązał się po przemówieniu posła Jaworowskie- 
go. Zwolennicy P. P. S. zcbrali się na piacu 
Grzybowskim i po wysłuchaniu przemówień 
ruszyli ulicami miasta. Pozatem demonstrowali 
i urządzili pochól bundowcy i Poale-Syjon Pra- 
wiea. Spokój nie został w stolicy zakłócony. 
Komuniści usiłowali parokrotnie odbyć pochód, 
jednak policja ich rozproszyła. Nieczynnych 
było około 20 fabryk, w niektórych fabrykach 
praca była tylko częściowo wstrzymana. Per- 
sonal] biurowy pracował wszędzie. Tramwaje 
miejskie i autobusy byly nieczynne do godz. 
datoj, 

W Sosnowcu zebrało się okolo 2000, komu- 
nistów na wiec, vs którym przemawiali Rożek 
j Kieruzalski. Ponicważ przemówienie Rożka 
było bardzo agresywne Alicja wezwała zebra- 
nych do rozejścia się. W odpowiedzi posypał 
się na policjantów grad kamieni, które raniły 
5 funkcjonarjuszy policyjnych. Oddział palicji 
dał salwę w powietrze, na to w stronę policji 
padło około 3€ strzałów rewolwerowych, które 
chybiły. Policja aresztowała 48 osób, które 
stawiały najostrzejszy opór. Pozatem w Zagłę- 
bia panował spokój. i 

We wsi Czerniszyn w województwie lubel- 
skiem na Chełmszczyźnie organizacja Selrob- 
Jedność zorganizowała demonstrację, podczas 
której napadnięto na policję i ostrzelano ją. 
Jeden policjant ranny jest w głowę. 

W Łodzi tramwaje kursowały, czynne były 
wszystkie fabryki. 


Pracowity tydzień KOP-u. 


5. 


Wilno, 1. 5. (PAT). Z pograniczą. donoszą, 
iż w ostatnim tygodniu poszczególne baony 


radami adea sio na stosowanie renresyi w nia 


mogąci 


dnia 3-go maja 1980. 


Emisja obligacyj Międzynarodowego Banku 


NASTĄPI JUŻ W CZERWCU. 


przez bank udziału, zarówno ze względu na 
protegowanie tej emisji przez rząd francuski. 
jak i dzięki wysokiemu jej oprocentowaniu. 


Międzynarodowy Bank Reparacyjny 
oszczędza. 
Będzie miał tylko 80 urzędników. 

Mimo bardzo szerokiego zakresu działania 
i olbrzymich obrotów, jakie posiadać będzie 
Międzynarodowy Bank Reqaracyjny w Bazylei. 
instytucja ta zatrudniać bedzie zaledwie 80 u- 
rzędników, wliczając w to dyrektorów, co jest 
rekordowo małą liczbą. Reparacyjny agent mię 
dzynarodowy posiadał w Berlinie biuro, które 
zatrudniało 130 urzędników, a oprócz tego 
istniało w Paryżu biuro międzynarodowej ko- 
"Misji reparacyjnej. które zatrudniało 50 urzędni 
ków. Obecnie więc wydatki na reparacje zmniej 
szone zostaną prawie o dwie trzecie. 


Na zasadzie nowego d'kretu prasowego. wpro- 
wadzonego przez wicekróla z największym po 
śpiechem. nałożono kaucję w wysokości 3.000 
rupji na trzy dzienniki narodowe w Delhi. 
2.000 rupji na tygodnik iięstrowany. oraz 2.000 
rupji na organ panislamistyczny. O iie kaucji 
tych pisma mie będą mogły lub eheialy za;ła- 
cić — zostaną zawieszone. Ponieważ tensnun 
dekret prasowy zastosowano w Kalkucie, Bom- 
baju, Karachi i Madrasic, cala prasa hinduska 
będzie skrępowana. 

Dekret prasowy staje się zatem i dla ludu 
hinduskiego, dążącego do wolności — wido- 
mym wyrazem tyranji i ucisku. oraz narzę- 
dziem walki z narodowytj ruchem. 

Myśl niepodległościowĄ4 krzewi się najsil- 
niej za pośrednictwem prasy narodowej, stąd 
też pochodzi fakt. że wszelkie represje dykta- 
tury i despołyzmu przedewszystkiem kierują 
się przeciw prasie. Niezależnie od długości i 
szerokości geograficznej metoda dekretu pra- 
sowego jest jedna: diakońskio grzywny fnan- 
sowe, konfiskaty. zawisszenie pisma. 

ZZA ZA 
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A Polsce ang spokuj, 


korpusu ochrony pogranicza, na pograniczu 
polsko-sowieckiem ujęły 31 osobników. W licz 
bie tej znajduje się 29 wywrotowców komuni- 
stów i emisarjuszy. 

Warszawa, 1. 5. (PAT). Z rozycrządzenia 
władz prokuratorskich w Baranowiczach. are- 
sztowano trzech kurjerów Kominternu moskiew 
skiego, którzy organizowali rejonywy komitet 
partji komunistycznej w Baranowiczach. 


l-maja w Dziedzicach pod hasłem 
chrześc.-Społecznem. 


Dziedzice, 1. 5. (Telef, wł.) W dniu 1 maja 
odbyła się w Dziedzicach uroczystość robotni- 
cza chrześcijańskich związków z kopalni meta- 
lawców. Na uroczystość złożyło się nabożeń- 
stwo w kościele, a następnie akademja w Do- 
mu Narodowym w Dziedzicach z referatem p, 
Tad. Gryłki o znaczeniu rocznicy „Rerum No- 
varum“, Przemawiał również p. Jau Gaj, ko- 
lejarz i ks. Kojzar. Uroczystość ta jest obja- 
wem wielce pocieszającym, bo choć urządzo- 
na w dniu 1 maja, skupiła jednak robotników 
pod hasłem chrześcijańsko-społecznem. 


W Paryżu i Berlinie spokoj. 

Berlin, 1. 5. (PAT). W godzinach przedpo- 
łudniowych w mieście panował zupełny spokój. 
W pobliżu wielkich placów silne oddziały po- 
licji strzegły porządku. Na placach odbywaly 
się zohrania pierwszomajowe  socjal-lemokra- 
tów i komunistów. Około południa zgromadze- 
nia te zakończyły Się, Wczoraj wieczorem į W 
ciągu nocy dochodziło na przedmieściach Ber- 
lina pomiędzy komunistami 3 Hitlerowcami do 
krwawych starć, przyczem jedon z Hitlerow- 
ców został zastrzelony przez komunistę, który 
zbiegł. Dopiero dzisiaj nad ranem do policji 
zgłosił się komunista, który tłamaczył, że strze- 
lał tylko ze straszaka. > 

Paryż, 1. 5. (PAT). W godzinach rannych 
praca odbywała się naogół w normalnych wa- 
runkach. Liczba świętujących jest mniej znacz- 
na. niż w r. ubiegłym. Całkowicie powstrzy- 
mali się od pracy jedynie robotnicy budowlani 
oraz kierowcy taksówek. Na przedmieściach do 
południa aresztowano okcło 60 osób. 

è | ajam mm M 

Londyn, 1. 5. (PAT). Przybył tu o godz. 
18.30 kanclerz Schober, powitany przez prred- 
stawicieli Foreign Office oraz posła Austrji w 
otoczeniu personalu poselstwa. 
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Lakulisowa praca sanacji 
w stronnictwach chłopskich. 


Ciekawe szczegóły o zakulisowej pracy 3a- 
nacji podczas pozornej eiszy politycznej poda- 
jo „ABC“. Już domoszono, że sanacja przystą- 
piła wo statnich czasach do wielkiej zakuliso- 
wej kampanji przyciagnięcia w swoją stronę 
ugrupowań chlopskich. W tym celu zdołała 
utworzyć jaczejki we wszystkich trzech stron- 
nicbwach chłopskich. występując pod hasłem 
„precz ze starymi“, to znaczy Witosem, Dąb- 
skim, Wożźnickim. i 

Ster spraw ludowych mają obiać młodzi 
sympatycy sanacyjni, z pośród których „ABC“ 
wylicza posłów Langera, Nowickiego i Graliń- 
skiego z „Wyzwolenia“, Kulisiewicza, Fijał- 
kowskiego, Plutę i Pawlowskiego ze Stronni- 
ctwa Chłopskiego, oraz Jana Dębskiego i 
Michałkiewicza z Piasta. 

Rewolucja przeciwko „starym“ ma się od- 
być po zjednoczeniu się grup chłopskich. Sana- 
torzy liczą, że stworzywszy stronnictwo ludo- 
we. opanowane przez młodych. sympatyzują- 
cyeh ze sanacją. zdołają uzyskać. większość 
w Sejmie, 


Niewłaściwe oszczędności w sądach. 


Sądy apelacyjne w Poznaniu rozęsłały do 
wielu oskarżonych i ich obrońców zawiador 
mienia e odroczeniu terminu rozpraw z powodu 
braku funduszów na zwrot kosztów podróży 
świadkom. W innvch sądach znów odraczano 
rozprawy z powodu braku.. znaczków na po 
wołanie świadków. Zdarzało się również, że po 
rozprawie wezwani świadkowie nie mieli za co 
wracać do domu i głośno wyrażali swe nieza- 
dowolenie z tego powodu. 


Gen. Samsonovici wraca do Rumunji. 


Warszawa, 1. 5. (Tel. wl). Rumuński sze! 
sztabu generalnego gen. Samsonovici złoży 
w dn. 2 maja wizyty pożegnalne. P. Prezyden- 
towj Rzplitej oraz p, marszałkowi Piłsudskie- 
mu. W dn. 3 maja gen. Samsonovici będzie 
obecny na defiladzie wojskowej w stolicy i te- 
goż dnia wieczorem odjedzie do Bukaresztn. 


DELEGACJE U PREZYDENTA RZPLTEJ. 

Warszawa, 1. 5. (PAT) Prezydent Rzpltej 
przyjął o godz. 11 rano delegację kuratorjum 
szkolnego w Łodzi z p, Gadomskim na czele. 
Następnie p. Prezydent przyjął delegację 4-ech 
cgólno-policyjnych zawodów sportowyeh w Ka- 
towicach z głównym komendantem Policji P. 
pulk. Jagrym-Maleszewskim na czele. Delega- 
cja ta wręczyla p. Prezydentowi medal pamiąt- 
kowy, oprawiony w ramy węglowe, wykonana 
przez policjantów. 

Prezes Rady Ministrów, Sławek, udał się 
dzisiaj w godzinach południowych na Zamek, 
gdzie był przyjęty na anljencji przez Prezy- 
denta Rzpltej. 

ZGON OSTATNIEGO SYNA 

KONOPNICKIEJ. 

Warszawa 1. 5. (Telef. wł), Zmarł ostate 
niej nacy w Warszawie po operacji w Szpitalu 
Czerwonego Krzyża. w 68-cim roku życia, 
(»tatni syn Marji Konopnickiej, Jen Konepnice 
ki, ziemianin. 

B. POSEŁ DUBROWNIK OBRZLCONY 

KAMIENIAMI NA WIĘCU. 

Warszawa, 1. 5. (Tel. wl). W Raduniu. po- 
wiat lidzki. z okazji świeta parafjalnego przed- 
stawiciele Stronnictwa Chłopskiego poseł Opol- 
ski i b. poseł Dubrownik urządzili wiec, Gdy p. 
Dubrownik zaczął przemawiać. powstała wrzą- 
wa, 3 mówce obrzucono kamieniami. 


CIĄGNIENIE DOLARÓWKI. 
Warszawa, 1. 5. (Tel. wł), Podczas ciąg- 
nienia dolarówki wylosowano 57 premij na su. 
me 25.000 dolarów. Premja 8.000 dolarów pa- 
dła na nr. 410550. 3.000 dolarów na nr. 
708.889, 1.000 dolarów na ur. 676.160. 276.840, 
286.403, 822.678. 287.949. 


Z OSŚŁAWIONEGO STUDZIEŃCA UCIEKAJĄ 
MŁODOCIANI PRZESTĘPCY. 

Warszawa 1. 5. (PAT). Z zakładu popraw: 
czego w Studzieńcu zbiegło wczoraj 17 mło- 
docianych przestępców w wieku od 15 do 18 
lat. przepiłowawszy okratowanie okna. Po po 
ścigu. w którym wzięła udzial służba zakładu, 
schwytano Ji-tu zbiegów, których odstawio- 
no z powrot:'m do Sżudzieńta. Paściy za LG: 
zostalymi § ma zviegomi trwa. 


OBNIŻENIE PODATKÓW W BIAŁEJ, 

Nieproporcjonalnie wysoki podatek od nie- 
ruchomości, ustalony przez bialski wydział po 
wiatowy. został znacznie obniżony na skutek 
zhiorowego protestu. 

DEVEY W BUKARESZCIE. 

Bukareszt 1. 5. (PAT). Doradca finansowy 
rządu polskiego p. Charles Devev przybył do 
Bukaresztu i odbył rozmowę z ministrem finan- 
sowym Madgearu. Na cześć p. Meveva wydane 
zostało śniadanie. w którem wzięli udział mini. 
ster pelnomocny Polski i Stanów Zjednoczn 
nych. a także kilku członków rząłu rumur 
skiego. 


MARJI 


Str. 8. 


NORMAN VENNER. 35 


Nicudelny iałSZCrZ. 


— Jest mi dobrze wiodome. że pan nie 
jest prawdziwym Arturem — ciąonęła da- 
lej. Za dobrze znam Artura. Jakkolwiek 
zataił przedemną swoje prawdziwe nazwi- 
sko, lecz i tak je znałam. Predzej czy póź- 
niej musi mnie uznać za żonę. Pare tygodni 
temu decydował się już na to. Obiecał mi 


wspólną podróż na kontynent, do Paryża, 


Rzymu... W ostatniej chwili znowu się za- 


wahał i by zyskać na czasie podstawił na 


swe miejsce pana. Lecz eo się odwlecze, 
nie uciecze. Czemuż pan nie miałby go wy- 
ręczyć uznając mnie za żonę? Podoba mi się 
pan. Nie znam równie miłego chłopca! Jeśli 


pan będzie dobry dla mnie. tak naprawdę 


dobry, zgodzę się na milczenie. Ale — — — 
wstała, zbliżyła sie do niego, spojrzała mu 
pierwszy raz prosto w oczy powłóczystem 
spojrzeniem — musisz być bardzo miły... 
Tak długo byłam sama i mam tego po uszy. 
Jak się właściwie nazywasz? 

— Artur Arturthon, od niedawna lord... 

— Zostaw już te blagi, obruszyla się. — 
Wszak mówiłam już panu. że wiem dobrze 
wszystko... Proszę się nie obawiać. Przecie 
pana nie zdradzę. Nie uczynię tego, jeśli so- 
bie tak życzysz. Ujęła go za klapę od sur- 
duta. Była całkiem blisko. Stwierdził, że 
nos ma za cienki, brodę silnie rozwiniętą, 
kości policzkowe trochę wystające, zresztą 
bardzo piękne wszystko. Było niestety ja- 
sne, przerażająco: jasne, że była bardzo 
wzruszona i pod jego urokiem. 

— Czemu nie mówisz. Arturthonie, — 
zapytała cicho i ciągnęła dalej z dziwnem, 


| o 


„GLOS NARODU“ z 


melancholicznem wejrzeniem. Mało kobiet 
uczyniłoby na mojem miejscu to, co ja uczy- 
niłam. Lecz wienf dobrze, co robię. Prosiłam 
cię abyś był dobry dla mnie. Wiem, że je- 
steś oszustem. Zgoda, pomogę ci oszukiwać, 
Dam ci wszystkie wskazówki, bowiem znam 
dobrze mego męża i wiem rzeczy o których 
nikt nie ma pojecia. Wyuczę cie tak twej ro 
l. że gdy prawdziwy Artur powróci, on uj 
dzie za oszusta, ty zaś spędzisz całe życie 
w rozkoszy i honorach... Myślę, że potrafia 
dać ci szczęście... Nie wiesz co to jest życie 
Ja cię go nauczę. pozwól mi tu pozostać a 
los da ci więcej niż mógłbyś w najsmielszych 
snach wymarzyć. 

Podsnnęła mu twarz jak do pocalunku. 

— Przed chwilą ozwał się Jeremi 
dziwnie oschłym tonem — chwalila pani mój 
humor. Przykro mi natomiast, że pani humor 
zawiódł. Propozycja pani jest dla mnie bar- 
dzo zaszczytną. lecz proszę mi wierzyć, że 
jej wart nie jestem. W gruncie rzeczv jc- 
stem całkiem zwykłym człowiekiem. Przyję- 
cie propozycji pani — przypuściwszy. że jest 
do przyjęcia — choć rzecz ma sie zgoła ina- 
czej — nie byloby wobec niej uczciwe. Nie 
pońoszę winy za pani pomyłkę. lecz trzeba 
być rozsądną. Proszę — tn odczepił jej rekę 
od klapy swego surduta — prosze mi wic- 
rzyć. że tak myśle jak mówię. Muszę pani 
odmówić, Pani projekt pożycia ze mną jako | 
lady Amlett jest całkiem wykluczony. 

Odsunęła się nieco i oparła o kant sto- 
łu — smukła, niczęruntowana, niebezpiecz- 
na i węiaż uśmiechnięta. f 

— Odmówił mi pan uprzejmie. — zu 
ciła niedbale. — Na dziesięciu meżczyzn 
dziewięciu uczyniłoby przeciwnie. Powie- 
działam przecie, że pan jes; niezwykłym 


Firma istniejąca przeszło 120 lat 


odznaczona licznymi medalami i nagrodami na wystawach krafowych i zagranicznych 
a między tymi i 


WIELKI ZŁOTY MEDAL P. W. K. w Poznaniu 1929 
GRAND PRIX PARYZ 1927 wystawa Międzynar. 
GRAND PRIX LIEGE (Belgja) 192- wyst. Międzynar. 


Odlewnia 


JJ I 


żelażne konstrukcje wieżowe. 


wskazówek. 


Ceny najniższe. 


Największa w Kraju 


Posiada stale na składzie wielką ilość gotowych dzwonów o rozmaitej wadze i tonach 
Wykonuje we własnym zakresie kompletne dzwonnice żelazne, oraz wszełkiego rodzaju 


Wysyła na żądanie strony na miejsce specjalistę w celu udzielenia 


Dostarcza dzwony na miejsce przeznaczenia własnym kosztem, a w razie zaś gdyby 
akowe nie odpowiadały życzeniom strony kupującej (warunkom umowy) zabiera je własnym. 
ktosztem napowrót, nie roszcząc sobie do strony kupującej żadnej pretensji. 


Ogromna ilaść listów pachwalnych do przeglądu. 


ZŁOTY MEDAL WILNO 1923 wvstawa Rol. -Przem 
WIELRI ZŁOTY MEDAL | DYPLOM LWOW wyst. Kościelna 
ZŁOTY MEDAL STRYJ 1909 wystawa Gospodarcza 


Dzwonów 
BRACI 


FELGZYNSKICH 


W KAŁUSZU 
ulica Króla J. Sobieskiego 5 


(Małopolska 


W PRZEMYSLU 
ulica Krasińskiego Nr. 63, 


Odlewa dzwony jedynie z najlepsze: ° 
zagranicznego metalu, a to: dzwony 
pojedyncze, zespoły harmonijne, wszel- 
kich rozmiarów i w dowolnych tonach, 
jakoteż dzwony da wygrywania melodi’ 
t zw. Carrillon. 
Przelewa stare nieużyteczne dzwony 
oraz dostraja pod gwarancją czyste 
hkarmonji do dzwonów już istniejących, 
co jest specjalnością firmy. 


, 
tachowych porad 


Spłata ratami: 


Księgarnia Krakowska, 


poleca: 


Kopler Leopold Dr. Prof., „Kościół a polityka“ 


Cena zł. 3:20 


Z taką książką, jak „Kościół a polityka* Koplera w polskim przekładzie 
Ks. Korzonkiewicza należy się zaznajomić dokładnie. W niej się znajdzie gotowe odpowie- 
dzi na wątpliwości, które nas i drugich trapią, — gotowe odpowiedzi na modne zarzuty 
socjalistów i innych przeciwników, — gotowe odpowiedzi na najważniejsze zagadn'enia 
t zw. mieszane, wkraczające w dziedzinę świecką, a jednocześnie i w dziedzinę religijną. 
Dzieło to nie jest ani zbiorem kazań gotowych, ani też wiązanką szkiców lub planów do 
kazań, a przecież zasługuje na uwagę wszystkich kaznodziejów chociażby tylko przez to, 
że dostarcza sporo materjałów i argumentów do obrony stanowiska religji i Kościoia 
w społeczeństwie dzisiejszem. Tej obrony musi się podjąć również i ambona przez przemó- | 
wienia na tematy apologetyczne. Oręża do takiej obrony warto poszukać u Ks. Koplera. 


Wysyłka na zamówienia zamiejscowe odwrotna po doliczeniu rzeczywistych kosztów 


4 oplaty pocztowej. y 


Wydawca za „Głos Narodu“ Skę z ogr. odpow. K. Holeksa. Redaktor naczelny Jan Matyasik. Redaktor odpowiedz. Dr. Józeż Warchałowski Drukarnia „Głosu 


Kraków św. Krzyża ld 


pwn 


E 


Ks. A. Sobczyński. 
Przegląd Romiletyczny 1930 Nr. 1. r 


> 


„|pańskiego lunchu. Spiesze się. Lecz przed- 


Krycie dachów 


s Pracownia blacharska Ed- 


dnia 3-g0 maja 1930. 


— nm m m 


3 Nr, 114. 
T R 


czlowiekiem. Lecz i ja jestem niezwykłą ko- 
bieta. Nie leży w mej naturze przygodnym 
znajomym rzucać swe serce pod nogi. Nie 
pojmuje pan zdaje się. że mogę latwo uni- 
cestwić wszystkie plany pana, Mam pana 
w swojem reku. Więc pytam jeszcze raz: To 
było ostatnie słowo pana? 

— Tak. A teraz nie maw już czasu. |Si€, że powód opóźnienia bvł błahy. Właści- 
Powtarzam. że oceniam należycie propozy- | Wie wszystko było Oliwji niemiłe. Z natury 
cję pani, lecz muszę sie jej wyrzec. Jeśli |bardzo szczera, nie lubiła ukrywania. Za- 
pani pozwoli skończymy na tem rozmowę. | Pewne, nie było w tem winy Jeremiego. lecz 
Dalsza bylaby hezcelową. A teraz daruje |to nie polepszalo sprawy. Nie przypuszezał 
pani. Mój służący postara się o lnnch. nawet szeregu kłamstw i wybiegów, do ja- 

— Dziekuje. lordzie Amlett. Nie chcę kich była zmuszona dla niego. Bez jej wier- 

; - [nel ofiarnej pomocy byłby i pięciu dni nie 
utrzymał się w roli... Jeremi był roztargnio- 
ny i w tej eliwili z pewnością daleko od niej 
myślami. Jasne, że był czemś przejęty i ja- 
sne, że nies chciał się jej z tego zwierzyć. 
Oliwja darzyła go całkowitem zaufaniem, 
lecz tego samego wymagała odeń. Wpraw- 
dzie jej nie zawiódl, lecz jednak bywały 
rzeczy, w któryeh za mało okazał jej szcze- 
rości. Naprzykład unikał starannie zwierze- 
nia jej szczegółów ze swoich przejść z Doro. 
tą. Wiedziała. że nod tym względem mogła- 
by mu niejedno doradzić. Sprzeczki z Sha- 
nem, mógł był również uniknać. gdvby z nia 
postępował otwarcie. | teraz coś fo nurto- 
wało — napróżno zgadywała coby to być 
mogło —- lecz nie chciała go pytać. i 

Podczas posiłku mówili o rzeczach obo- 
ijenych, „Brakło szczerego nastroju. 

— Niestety musze cię opuścić, — ozwał 
się Jeremi. — chcę coś ważnego załatwić. 

— A wieczór? Czv spożyjemy razem 
wieczerzę a potem pójdziemy do teatru? 
Pragnę rozerwać myśli. 

(Ciąg dalszy „nastąpi) 


MUZYKA SPE 


— Bardzo mi przykro, zatrzymano mnie. 

'— Nie zlego, mam nadzieję? 

— Ü nie, wszystko w porządku, — od 
rzekł wesołym tonem. > 

Oliwja zaczęła mówić o czem innem. By 
la nieco zwarzona. Żadna kobieta nie lubi 
czekać całą godzinę, by potem dowiedzieć 


tem chcę rzec jeszcze słówko. Odrzucił pan 
moja propozycje. lecz móglbv się pan na- 
mysślić. Pańska blaga z policja nie przeko- 
nała mnie wcale. Do soboty może pan po- 
wziąć decvzję. Dziś czwartek. W sobotę 
wieczór przyjde pe odpowiedź. Jeśli pan 
znowu odmówi ulam się wprost na policje. 
Świadków mi nie zabraknie. Są jeszcze inne 
kobiety. które przejrzaly grę pana. Tedy 
uzy możliwości pozostają panu: sprowadzić 
prawdziwego lorda Amletta. przyjąć mą pro 
pozycję, lub spędzić tę niedzielę. a po niej 
wiele innych. w miłem zaciszu więzienia. 
Ani słowa więcej. Nie przynagłaj pan koń- 
ca. A teraz. dowidzenia! 

Posłala mu calusa. W kilka sekund po- 
tem uslyszał szczęk klamkj zamykanej bra- 


XII. 

Byla druga godzina. gdy Jeremi zjawił 
się wreszcie w Savoy. Zastał w hallu Oliwję. 
głodną i znużoną czekaniem. 

— A to się popisałeś! 


niszczony materjalnie 

wojną, mężczyzna w sile 
wieku, moralny, niedzi- 
siejszych zasad, oczytany, 
poszukuje jakiejkolwiek 
stałei posady jako: dozorca 

wyrobnik. i t. p. 

Łask zgłoszenia na adres 
Karol Tekieli, Rybna 88. 

koło Krakowa. 395. 


HARMONJUM 


mahoniowe: 


Monge, Pars — wiolin 
7 głosów, bas 4 głosy, 
okazyjnie sprzeda Helena 
Smolerska, Kraków, ulica 
Szewska L. 9. skład 
] fortepianów, 


4 t 
Miesięcznik Artystyczny 
poświęcony , kulturze muzyczaej i śpiewaczej, 


Nr. 86 (maj) zawiera: Dra Józefa Reissa: „O rybattach i kantorach 
w dawnej Polsce“. — Melodje na Psałterz Polski Mikołaja Gomółki. — 
O. R. Gościńskiego: „Atak na kolendy*. — Ant. Millera: „Estetyka“. 
` Różne wiadomości. 
W nutach: O. Jeremi Chodacki: „Caligaverunt*, responsorium 
na 4 głosy męskie. — Proj. Karol Hoppe: „O Głowo uwień- 
czona* i „O Jezu Nazarejski*, na chór mieszany. — Tomasz 
Fłasza: „Wieniec pieśni i piosenek dla młodzieży”. 


po ończochy damskie 
i dziecinne w ogrom- 
nym wyborze, skarpetki, 
rękawiczki, chusteczki do 
nosa, fartuchy i czepeczki 
„ dla służby poleca 
ZOFJA AKSAKOWA 


Kraków, Wiślna L. 4. 


Na składzie wszelkie przy- 
bory do szycia i haftu. 


Kanarki 
Rarceńskie 


4 nagrodzone 
p) 


Prenumerata roczna zł 8— 
1 


Redakcja i Administracja: -Kraków, ul. św. Krzyża 11. 
Konto P. K. O. Nr. 400.883 


u 
I 
Egzemplarze okazowe wysyła się za nadesłaniem znaczka 
A pocztowego za 25 groszy. 
P 


Siła „biurowa żeńska 
inteligentna, znająca buchalterję, pisząca 
biegle na maszynie, z praktyką biurową 
| otrzyma posadę od 15 maja b. r. 

,Urzędowanie dwurazowe. 
Zgłoszenia pisemne z podaniem warun: 


ków pod „Siła biurowa" do Księgarni 
Krakowskiej w Krakowie św. Krzyża 13. 


Księgarnia Krakowska, Kraków, św. Krzyża 13 


l poleca na Maj ostatnią nowość: 


į wielkiemi złote- 
imi medalami, 
bardzo pilne i 
dobre śpiewaki, 
śpiewające w e- 
*zór przy świe- 


Albin A. X. Prałat, Marja wzorem i opie- 
kunką rodzin chrześcijańskich, czytania 
na miesiąc maj . . . ake ar. AZ 


Z pieśni: 


ı, tle, wysyłam za il 

R 65 w kk Walczyński Fr. X., Gwiazdo jasności, 12 pieśni 
mice rozpłodowe po 5 1 ku czci N. M. P. na chór 3-ch głosowy zł. 1.50 

10 zł., z gwarancją zdro- — ~ Już majowe świecą zorze, pieśni ku czci 
wego dojścia na miejsce.  NAMIWĘ nad M1 NOR zł Mlesi 
Stanisław GAJEWSKI | — Królowo Polska! pieśni ku czci N. M. P. zł. 1'50 
Bóchhia SJ — Nie opuszczaj nas, pieśni ku czci N. M. P. zł. 1:50 

ul. Brzeźnicka L. 1427. .Na uroczystość 3-go Maja. 

EEEIEI jį} Weryński H. X., Pierwszy obowiązek naro- 
dowy y:*.* 0 «dodawaj ga jo * © ZK "80 


ZIOŁA LECZNICZE 


według przepisów  sła- 
wnych lekarzy; przeciw 
chorobom żołądka, kiszek, 
płuc, nerwów, wątroby, 
nerek, pęcherza, hemoroi- 
dom. upławom, obstrukcji, 
kamieniom żółciowym, ka- 
szlowi, astmie, blednicy, 
sklerozie, artretyzmowi, 
reumatyzmowi, etc. 
ądajcie bezpłatnej bro: 
Szury pouczające'. Adres: 
Liszki — Apteka. 


Wysyłka na zamówienia zamiejscowe odwrotna, 
po doliczeniu rzeczywistych kosztów opłaty 
pocztowej. 


ziecięcą konfekcje 
jak płaszczyki, ubran- 
ka, sweterki, kapelusiki. 
wyroby pończosznicze, oraz 
szkolne mundurki, pła- 
szczyki panieńskie, poleca: 
Żubikowski. Kraków, plac 
t Mariacki 9. 


wszelkim materjałem 
konserwacje tychże oraz 
wszelkie roboty w zakres | 
blacharstwa wchodzące 
wykonuje pod gwarancją 
na dogodnych warunkach 


Gotowe pomniki 


granitowe i marmurowe 
ze składu, również wyko- 
nanie tychże według ry- 
sunków poleca firma 
Bracta Trambeccy, Kraków, 
ul. Rakowicka 9. tel. 2710 


Śrzy zefupnach towaru 
powoływać sie 


ward Kaleta, Kraków Lu- | ' = 
WE T m na „Gilos Jiarodu . 


- „ir maa 


Narodu" pod sara, R. Forka, 


